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  Dla wygody Szanownych Abonentów
zamiejscowych, którzy się z zaprenumero
waniem dziennika Czas spóźnili, ogłasza się 
dwumiesięczna przedpłata, to jest na miesiące 
Maj i Czerwiec b. r. kwartału lig o  w kwo
cie złr. 3 kr. 2 0  m. k.

Administracya Dziennika „Czas.“

Kraków 27 kwietnia.
W  konferencyi neufchatelskiej pełnomo

cnicy czterech mocarstw Austryi, Francyi, 
Anglii i Rosyi, ułożyli więc nie ultimatum 
ale mezzo termine. Co owo mezzo termine 
istotnie zawiera, nie wiadomo — bo pełno
mocnicy obiecali sobie nawzajem dochować 
tajemnicy. Ale pomimo najlepszej chęci, rzecz 
to bardzo trudna w tych okolicznościach w ja
kich się ta sprawa toczy. W ychodzi ona co 
chwila za sferę konferencyi. Na ósmem po
siedzeniu 20go b. m. odbytem, przedłożono 
mezzo termine, a hr. Hatzfeld i Dr. Kern, 
wzięli takowe ad referendum. Instrukcye 
pp. pełnomocników s .̂ zdaje się nader ogra
niczone. Telegraf zastępuje doniosłość peł
nomocnictwa. Tym razem jednak odpowiedź 
nie prędko oczekiwana, bo Dr. Kern udał 
się do Berna. Sekret owego mezzo termine 
z trudnością się utrzymać zdoła w Berlinie, 
w Bernie przypuścić tego nawet niepodobna. 
Rada związkowa to nie gabinet ministra spraw 
zewnętrznych. Uwzględniać ona musi zdanie 
Zgromadzenia federalnego, zwłaszcza w tej 
sprawie; musi jeżeli tak powiedzieć wolno, 
macać opinię publiczny. Zbyt wiele osób przy
puszczonych do tajemnicy, aby jakaś niedys- 
krecya ukazać się nie miała. Zresztę, u k a 
zała się już i w Paryżu. D z ie n n ik i  chcij w ie 
dzieć, że według owego mezzo termine 
król Pruski może zostać przy tytule księcia 
Neufchatelu, ale że nie ma być o tem ża
dnej wzmianki w umowie; indemnizacya z 2ch 
milionów żądanych, ma być na jeden milion 
zredukowany, rewizya konstytucyi neufcha
telskiej ma iść swoim trybem i w swoim cza
sie. Gdyby tak było, to mezzo termine nie 
jest na korzyść Prus lecz Szwajcaryi. Poj
muje się, że Prusy nie przystany, które prze
de wszystkiem chcy tryumfu zasady; ale cze- 
mużby nie wiała przystać Szwajcarya?... 
Jeśli tak jest jak piszy, Dr Kern przywie
zie zapewne przystypienie Szwajcaryi. D o- 
noszy, a dziennik półirnnisteryalny Zeit po
twierdza tę wiadomość, że Cesarz Napoleon 
miał pisać do króla Pruskiego, nakłaniajyc 
go do zgody. Tynffczaseai konferencye za
wieszono.

Owoż jak według dzienników stoi ta spra
wa. Ruch polityczny w ubiegłym tygodniu 
był tak nieznaczny, że owo posiedzenie ósme 
konferencyi nazwać można najważniejszym
wypadkiem.

Zreszty, ministeryum w Danii jeszcze nie 
złożone. P. Andrae nie chce objyc teki spraw 
zagranicznych, ani złożyć nowego gabinetu 
pod swojy prezydencyy, obiecuje tylko za
trzymać w potrzebie skarbowość; p- Tillisch 
nie przyjył ofiarowanego sobie prezydium; p. 
Hall minister oświecenia, odrzuca toż samo 
propozycyę złożenia gabinetu; zawezwano 
w pomoc p. Bulowa posła przy Bundesta
gu —  skutek dotyd niewiadomy. Tymcza
sem termin naznaczony przez Austryę i PrU" 
sy , w ciygu którego Dania ma ostatecznie 
odpowiedzieć w przedmiocie Holsztynu i Lauen- 
burgu, przedłożony został podobno przez 
wzglyd na zmianę gabinetu. Czy tylko ta 
cała zmiana ministeryalna nie jest udaniem? 
Pan Scheele usunył się wszakże zupełnie, 
nawet z Izby wystypił i zatrzymał tylko 
swój dawny urzyd naczelnika powiatu pin- 
neberskiego, który piastował nawet będyc 
ministrem. W szystkie prawie dzienniki nie
mieckie powtarzajy teraz zdanie wypowie

dziane przez nas prawie przed miesiycem, 
że upadek systematu monarchii scentralizo
wanej utrzymywanego przez pana Scheele, 
zwróci Danię do skandynawizmu. Rzyd szwe
dzki zaprotestował w okólniku przeciw anti- 
skandynawskiej nocie p. Scheele, który po- 
dajyc w swoim czasie, objaśnialiśmy tem, że 
p. Scheele chciał ty noty przestaszyć Niem
cy, żeby je przekonać, iż on jeden uchronić 
może Danię od skandynawizmu, i że to chce 
uczynić.

Ministerstwu pruskiemu nie wiedzie się ja~ 
£OŚ w sprawach finansowych. Izba Panów, 
ak to przewidywał dawno nasz korespon

dent poznański, odrzuciła ogromny większo- 
ściy podwyżkę opłaty od soli. Izba Panów 
robi się popularny, w miarę jak Izba druga 
traci na powadze; bo Izba Panów lubo mia
nowana w znacznej części przez króla, sk ła
da się z ludzi mniej więcej niepodległych, 

przynajmniej wyższych nad drobiazgowe 
względy, ma jaky taky własny autonomię. 
Niższa zaś Izba przepełniona urzędnikami, 
uważany jest za narzędzie w ręku rzydu; nie 
przyniesie mu jednak użytku, bo nie da mu po
znać rzeczywistej opinii kraju; zamiast być 
instytucyy, została tylko echem i to częścio- 
wem. Rozprawy ostatnie nad prawem dru- 
kowem, a szczególniej ich rezultat, wykaza
ły  ów brak autonomii w składzie Izby niż
szej. Przeszła ona do porzydku dziennego 
nad wszystkiemi petycyami użalajycemi się 
na nadużycia jakich doznajy rzeczy pra
sy na drodze wyłycznie administracyjnej.

W  Anglii rozprawiają ciągle o przyszłym  
stanow isku  lorda P alm erstona w  now ym  par
lamencie, o polityce jaką zachowa w obec 
reform, których żądać , od niego zamierza 
stronnictwo liberalne. Aic tu pewnego powie
dzieć się nie da, bo lord Palmerston jest 
bezwytpienia największa żyjycy niespodzian
ką. Lord Elgin wyjechał już do Chin — na 
Paryż.

W  Hiszpanii przyszłe zwołanie kortezów 
zajmuje umysły. Debaty przewidują niebez
pieczeństwo dla Narwaeza w zbyt wielkiej 
większości; w braku opozycyi wyrodzy się 
zdaniem ich intrygi. Czy tego samego zda
nia co ten doktrynerski dziennik jest i ksią
żę W alencyi? czy mu nie dogadza także 
irak opozycyi, nieobecność Espartery, Olo- 
zagi i innych naczelników stronnictwa pro- 
gresistów wkortezach? nie wiadomo, ale wąt
pić o tem można. Więcej mu może dają do 
myślenia nowe stronnictwa tworzące się pod 
wodzą Bruila, Prima i innych progresistów 
tak zwanych umiarkowanych, które dowo
dzą, że nie widzą w Narwaezie konserwa
tora umiarkowanego. Co do wojny z Me
ksykiem, piszą, że przygotowania do niej 
zawieszone w tej chwili, a przypisują to wda
niu się Francyi.

Francya przyjmuje W . Księcia Konstan- 
tego -— sprawozdania sypią się jak grad, 
pełno ich we wszystkich dziennikach. Tym 
czasem książę Daniło, władyka Czarnogór
ski opuścił Paryż i na W iedeń wraca do 
kraju. Czy uzyskał co w Tulieryach? nie 
wiadomo. Dzienniki francuskie z wielkim na
ciskiem powtarzają, że W ładyka nie był 
zaproszony przez rząd francuski, lecz tylko 
z własnego popędu przyjechał do Parysa. 
Ma to swoje znaczenie, zwłaszcza w *®j 
chwili.

W  Mołdawii i W ołoszczyźnie rozpoczęły 
się wybory do Dywanów. Monitor zamie
szcza list uskarżający się, że wybory w Moł
dawii nie mają dosyć wolności. Nie wcho
dząc, czy szczegóły zawarte w tej kore- 
spondencyi są prawdziwe czy przesadzone, 
śmiało powiedzieć można, że w tukiem po
łożeniu w jakiem się Księstwa Naddunajskie 
znajduj!) użalania te przewidywać się da

wały. Inaczej być nie mogło. Loika faktów 
silniejszy jest od wszelkich traktatów. Choć
by niewiedzieć ile razy zapisanem było i 
zaręczonem, że wybory będą wolne w K się
stwach Naddunajskich,  ̂ każdy bezstronny 
patrząc na stan rzeczy i sprawy był prze
konany, że nigdy tak wolnemi nie będą, 
aby jedna lub druga strona nie użalała się 
żejest ukrzywdzony.

Korespondeacya Czasu.
Berlin 25 kwietnia.

•j* Projekt do prawa podwyższającego podatek od soli 
drzucony postal przez Izbę panów ogromną większo

ścią, bo 95 glosami przeciwko 21 . W szyscy mini
strowie srbierali z kolei rfos w obronie tego projektu, 
wykazujęc, to koibecznośc pomnożenia dochodów pań. 
stw a, abv pokryć wydatki powstające z przywrócenia 
trzechletniej slu ibv  wojskowej, i z  podwyższenia płacy 
urzędników w rakow ych i cywilnych niższego stopnia, 
to niemożność ciągnienia celu tego przez zaprowadze
nie więkstćj oszczędności w rozchodach publicznych, 
to wreszcie łatwość opłacania tego właśnie podatku, 
rozłożonego na cały kraj i nieobciąsającego zbytecznie 
żadnej klasy ludności. Izba nie dała się odwieść od 
przeciwnego przekonania, wyłożonego obszernie w spra 
wozdsniu komisyi, uehylającćm projekt rządowy więk
szością 13 głosów przeciw jednemu. Obrady trwały 
siedm godzin, i pokazało się z nich, że Izba panów, 
bea względu na swój arystokratyczny i Konserwatywny 
chnrakter, bez względu na delikatny stosunek swój do 
korony, z której ramienia właściwie powstaje, bez wzglę
du wreszcie na udział swój w rządzie, licząc w gronie 
swćm osoby piastujące pierwsze urzędy w kraju, umie 
zachować i utrzymać gdzie potrzeba, udzielność zdania 
swego, i nie jest bynajmnićj, ezem ją  zwykle prasa 
opozycyjna czy."i, bezwolnem i bezmyślnćm narzędziem 
w ręku rządu. Izba miała odwagę głosować imiennie 
przeciwko projektowi, bronionemu przez całe ministe
ryum, i przyjętemu j u t  prze* Izbę poselską. Uchwała 
tak stanowcza jeżeli z jednćj strony je s t pewną prze
strogą dla rządu, gdy w początkowaniu praw niekiedy 
dalśj idzie, aniżeli materyalny stan rzeczy i chwilowa 
potrzeba tego wymagają^ jest z drugiej strony niemałą 
dźwignią moralnego znaczenia Izby panów w opinii pu- 
blicznćj. To też sprawione przez nią wrażenie w  pu
bliczności było tem większe, im więcej się spodziewa
no, nie żeby projekt rządowy mial być odrzucony, bo 
to po ogłoszeniu sprawozdania komisyi było do prze
widzenia , lecz śe odrsucony będzie z tak wielką więk 
szością.

Po uchyleniu trzez sejm projektów finansowych do
tyczących podatku od budowli i podatku od soli, spo
dziewano się p wszechnie, że rząd cofnie trzeci pro
jek t, dotyczący: 1) niektórych zmian w prawie o opła
cie podatku procederowego z d. 30  mąja 1830 r. 2) 
nałożenie podatku procederowego na towarzystwa akcy- 
onaryim ów  i inne podobne, projekt w związku i ró
wnocześnie z dwoma pierwszemi wniesiony, i stano
wiący wraz z niemi pewną całość. Nie tak się stało- 
Rząd uważa projekt ten za odrębny, bo podobny do 
niego był już raz udzielnie w przeszłym roku przedło
żony. Jakoż stał on wczoraj na porządku dziennym 
obrad Izby poselskiej, a posiedzenie to nie wystarczyło 
nawet na dokończenie ogólnej nad nim dyskusyi, pro
wadzonej z równym uporem jak  nad dwoma pierwsze- 
™i, tak że musiano ją  do przyszłego tygodnie odroczyc. 
Los projektu tego jest wątpliwy. Minister finansów 0- 
wwiadczył, że strona finansowa nie jest w nim główną 
rzeczą, j przyjęcie jeg o , nie wnosząc do skarbu jak 
kilkakroćstotysiący talarów, nie może przyczynie się do 
przeprowadzę ia pierwotnie zamierzonego finansowego 
planu; «]e dlatego projektu cofnąc me rnose, bo przy
czyny opodatkowania przedmiotu w mowie będącego są 
słuszne. Bye m ote , że pregekt .będzie przyjęty, ale 
w postaci poprawkami tak odmiemonćj, że trudnym się 
stsnie do poznania. Być zaś tak ie  m oże, że przez 
Izbę panów będzie odrzucony, bo komisya jej uważa 
go za będący w nierozerwanąj całości z dwoma pier
wszemi projektami, które zostały uchylone.

W wczorajszćm posiedzeniu  ̂pr4yję{a  Iłb a  poge] ^ a 
traktat monetarny zawarty d. 2 4  stycznia przez państwa 
niemieckie w Wiedniu, rów nież spowodowane przezeń 
projektu do prawa zmieniającego częściowo istniejący 
dotąd system monetarny oraz do prawa regulującego 
wagę monetarną. Proponowane zmiany dotyczyły tylko 
pojedynczych wyrazów redakcyi i były odrzucone. C a 
łość przyjęto bes dyskusyi.

Komisye obu Izb oświadczyły się za wniesionym 
przez rząd projektem do prawa zakazującego obiegu 
zagranicznych not bankowych; obie jednak dołączyły 
do sprawozdania swego wniosek aby prawo rzeczone 
nie od 1 października b. r. lecz od 1 stycznia p- r-
było obowiązującćm.

Hr. Schwerin wniósł zawczoraj w Izbie oosefekiój do 
ministra spraw wewnętrznych wystosowaną interpelaoyą

w kwestvi policji dominialnćj, mianowicie względem 
wykonania .eskryptu ministeryalnego z d. 15 września 
z. r., wkładającego tm dominia ponoszenie kosztów na 
utrzymanie prokuratorów policyjnych i ściąganie tychże 
ewentualnie przez egzekucyą. Obie Izby oświadczyły 
się były przeciwko takowemu rozporządzeniu, i wyko
nanie reskryptu zostało zawieszone. Tymczasem land- 
rath ligmeifi, nie zważając na to , wezwał dominia pod 
groźbą egzekucyi do opłacenia przypadającego na nie 
cząstkowego funduszu. Interpellant pyta p. ministra, 
czy to stało się z jego świadomością i wolą, czy prze
ciwnie? P. minister przyrzekł dać odpowiedź w ciągu 
przyszłego tygodnia.

P a r y *  22 kwietnia.
Świat uriędowy dobrze się wyraża o stanie’w^ja

kim się znajduje sprawa neufchatelska. Na ostatmąj 
konferencyi pełnomocnicy odczytali pp. Kem * 
feld plan zgody, plan przychylny dla Szwajcaryi, a 
w którym lord Cowley wziął największy udział. Anglia 
pozostaje główną obronicielką Szwajcaryi i artykuł 
Observera pokazuje, że się z tśm nie kryje. Francya po
stępuje trochę inaczćj, ale w gruncie postępuj# jak An
glia. Na drugiem zebraniu szwajcarskiem, doktor Rem 
wyraził się z wdzięcznością dla Cesarza. Doktor Kern 
opuścił Paryż i udał się do Berna. Przed wyjazdem 
był u Cesarza. Szwajcarowi* zapewniają, że był kon- 
tent ze słów, które usłyszał z ust cesarskinh. Doktor 
Kern skłoni zapewne rząd szwajcarski do zrobienia n o 
wych koncesyj; toż samo zrobi zapewne hr. Hatzfeld. 
Prusy jeżeli będą chciały zastósować się do planu u- 
łożonego przez kouferencyą, będą musiały zrobić w ię- 
ksne koncesye niż Szwajcarya.

Od pewnego czasu hr. Walewski robi częste wycie
czki do swej wilii EtioIIes odleglćj o 4  lieus od Pary
ża. Wyjeżdża zwykle pocztą wieczorem, a  wraca na
zajutrz koło godziny 5Ąj. P . Benedetti, jego główny za
stępca w ministeryum dostał urlop na miesiąc. Udał 
się on po żonę urodzoną w Aleksandryi, którą temu 
rok, dla zdrowia, posłał do miejsca rodzinnego. Pani 
Benedetti nie może przywyknąć do klimatu paryzkiego. 
Wiecie, że p. Benedetti był konsulem w Aleksandryi i 
że został przeniesiony do dyplomacyi dzięki protekcyi, a 
raczej przyjaźni pana de Lavaiette, ex-ambasadora 
w Stambule. Karyera jaką zrobił w dyplomacyi jest u . 
ważaną za niezwykłą.

Portugalia nie bierze jak  dotąd udziału w wyprawie 
chińskićj. Anglia bierze w nićj udział w sile 15,000 
wojska lądowego. Jest to dużo dla Anglii położonej 
pod bokiem Francyi i dla tego Anglia tak skrzętnie się 
stara o wciągnięcie Francyi do t^i wyprawy. Mówią, że 
nowe rozpuszczenie pewnśj części wojska francuzkiego 
na urlopy nie było obcem temu interesowi. Pamiętacie 
co raz p. St. Msrc Girardin powiedział w Debatach o 
położenie Anglii i Francyi pod względem wojennym. Wielu 
wiąże s tym przedmiotem plan wielkiej wyprawy rosyj
skiej do Czerkiesyi. Ale wielu ta*że wiąże z tem wszy
stkiem krytyką, leżeli już nie cesarstwa, to spóleczno- 
ści francuzkiej, jaką robią systematycznie od niejakiego 
czasu dzienniki angielskie.

Pani Thouvenel zrobiła niegrzeczność lady Redciiffe 
w kościele St. Antoniego w Stambule. W towarzystwie 
takiego ambasadora jak lord Redciiffe, niegrzeczność 
jest rodzajem jeżeli nie zwycięztwa to wzajemności.

W komisyi, która ma rozgraniczyć w A zyi posiadło
ści rosyjskie od tureckich znajduje się ze strony Fran
cyi podpułkownik Pelissier, ze sztabu i p. Saillard, 

francuzkiej w Atenach, 
wielki ksią ie  Konstanty przybył do Tulonu dnia 20 

t. m. Przyjmie go prefekt morski a może admirał. Fe
stynu składkowego dotąd nie było i zapewne nie bę
dzie. Korespondenci rojalistowscy, wyglądający przy
mierza francuzko-rosyjskiego, jak  kania deszczu, bardzo 
ipobłądzili donosząc, śe przyjęcie W. księcia we bran- 
cyi będzie nadzwyczajne. Wiele się oni przyczynili do 
wywolunia ataków dzienników angielskich na rrancyą. 
Przyczynili się także do podniesienia "W8 i«J gj acyi, 
jaka się spostrzega we Francyi repnbi.kanck.śj . hberaU
nćj. Pogłoski o przymierzu rosyjskićm> P g

nąjniedorzeczniejsie P°gfoS m ^  : $  M f amia‘rach konspiratorów, o zamiememu góry Montmartre
w twierd-p itd które to pogłoskt ciążą równie na 
I ł d z  e paryzkići J** fln*n8?w a Anglii. P rzy.
fazd W  księcia Konstantego me będzie miał skutków
JCJA U  .  C V a r if tV A  Z  A l l f f  I R  I11A _o rz v m ie r io w y c h -  Francya z Anglią nie zerwie a . przy

najmniej nie ze7 ni® l E ‘<>do Chin pokazu‘
ie to wyPrdfęr<l ??  oa w? przybe-
dzie do Paryża dnia 30. Niektóre familie Paryż dlatego
opuszczają- Ratns* da dla W. księcia nie bal, lecz wi
dowisko teatralne i to na życzenie W . księcia, objawio
ne  przez hr. Kisielewa. Cesarz wyprawi rewią. In d i-  
pendance rojalistowska zapewnia, że na tćj re
wii będzie 50,000 wojska, to jest 10,000 więcćj niż 
na rewii danąj dla królowej Wiktoryi, kiedy tymczasem 
na rewii będzie tylko garnizon Sekwański i gwardyi, 
co me uczym zaledwie 40 ,000  ludzi. Hr. Kisielew nie 
da balu ehoeby go sobie życzył W. książę, bo nie ma
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gdzie. Ambasada rosyjska jest za szczupłą na dzisiej
sze bale paryzkie.

P a r y ś  22 kwietnia. 
Mimo podniesienia eskompty, giełda londyńska rzu

ciła wczoraj na plac angielski akcye dróg żelaznych ro
syjskich, z prymą pół funta szterlinga. W tym samym 
dniu C onslitu tionnel zapewnił, że Francya jest indy— 
ferentną na te drogi. Anglia jest nieprzyjaciólką dróg 
rosyjskich, a Francya jest dla nich indyferentną. Odcień 
wyrażeń choć nie zupełnie rzeczy jest ciekawy, bo 
jest odbiciem różności interesów politycznych dwóch 
narodów. Giełda paryzka spada, bo Anglicy swe walo
ry sprzedają. Cesarz, który przebył głód, cholerę, wy
lewy i wojnę, będzie jeszcze musiał przejść przez kry
zys finansową angielską. Listy odbierane z Londynu 
wystawiają sytuacyę finansową Anglii w  czarnych ko
lorach. Wywożenie pieniędzy na drogi żelazne rosyjskie 
sytuacyę tę tylko wykryły.

Onegdaj Władyka Daniło udał się nakoniec z wizy
tą do ambasadora tureckiego. Był to krok, który go 
dużo kosztował, ale krok był koniecznym i politycznym. 
Władyka nie będzie czekał w Paryżu na przyjazd W. 
księcia Konstantego i wyjedsie do Anglii.

Ambasador hiszpański Serrano dziś opuścił Paryż i 
udał się do Hiszpanii. Dzienniki rządowe wykładają 
różnie przyczyny tego wyjazdu, ale o prawdziwej nie 
mówią. O sprawach hiszpań .ki< h, o sprawach hiszpań
sko - meksykańskich, o konspiracyi legitymistowskiej 
w Madrycie, trudno mi pisać, mimo źe zdarza mi się 
czytać listy prywatne, boby trreba szeroko się rozwo
dzić. Zostawiam tę rz^cs dziennikom i zapewniam tyl
ko, ż*e Cesarz chce w Hiszpanii pokoju, utrzymania o- 
becnćj dynastyi, a nawet ministerstwa jenerała Narvae
zs. Z dzisiejszą dynastyą i zjenerałem Narvaezem Ce
sarz jest o swe boki spokojny, na przypadek każdćj 
wojny.

Cesarz rozpuścił pewną część wojska na urlopy, ale 
urlopnikom każe odbywać rewię po kantonach. Cyrku- 
larz ministra wojny przepisał komendę dla urlopnikńw. 
Jest to czyn nowy we Francyi i dość ważny. Poka
zuje, że Cesarz myśli albo o zmianie systemu crgani- 
zacyi armii, albo co jest podobnem do prawdy o trzy
maniu się w pogotowiu na wszelki wypadek. Le Nord  
spogląda na to z pewnem współczuciem, rozumie się 
w interesie rosyjski o.

Indćpendance twierdził*, że Cesarz zrobił uwagi oj
cu Venturae za jego kazania, kiedy przeciwnie Cesarz 
zrobił dla niego dystynkcyą, bo zaprosił go na obiad. 
W Tuilleryach tylko arcybiskupi i biskupi są zapraszani 
na obiady. Cesarz słuchał kazań 0 . Ventury, bo nie 
były mówione do niego samego, lecz do wszystkich. 
Zresztą Cesarz mało dba o to co mówią, a nawet czę
sto o to co piszą. Wszystko on sam prowadzi. Cesa
rzowa nte w ywiera na niego żadnego w pływ u, tak sa
mo jak Józefina na Napoleona I. Departament C esarzo
wej ogranicza się niemal do samćj toalety, która 
wsze świetną być powinna, dla blasku korony i potrze
by fabryk francuskich.

Polemika między dziennikami francuskiemi i angiel- 
skiemi o spr łeczność francuską i wyludnianie się Fran
cyi, przeciąga się do inud?ema, bo brakuje jćj szcze
rości. Union, U nivers i Assem blće nationale  wołąją 
tylko: majoraty! majoraty! Dzienniki te niczego nie pamię
tają, Nie pamiętają, że przed rokiem 1789 Francya i 
Włochy miały majoraty i że te majrraty utrzymywały tyl
ko ciemnotę, nędzę i rozpustę Jerzy Sand opisał je
den z takich majorató r w romans t  Mauprat. Majoraty 
we Francyi wyradzały tylko obumarłość i dla tego były 
nazwane main morte. We Francyi i Włoszech nowoży
tny postęp sależ ł na znoszeniu majoratów, jako prze
ciwnych post.powi rolnictwa, oświaty i narodowego bo
gactwa. W Toskanii W. książę Franciszek był najwię
kszym nieprtyjac elem majoratów. Pok*zał to p. Rivan, 
w aitytule ogłoszonym w Revue des deux Mondes, 
ale artykułu tego nikt nie czyta. Franciri nie czytąją 
dobrze swej history;, r. 1849 nie wiedzieli co s ę działo 
wewnątrz Francyi za Napoleona 1, * teraz nie wiedr.ą 
co się działo za Ludwika XIV i XV. Aby majoraty 
wywiązały takie następstwa jak majoraty angielskie, 
trzeba przymiotów angielskich, trzeba purytcnizmu, trze
ba miłości życia poważnego, trzeba miłości pracy, ws; 
i rodziny. Kwestya miłości rodziny została wypro
wadzoną na stół, bo dotyczy raał go p 'Stęou lu
dności we Francyi. Wiele o tem piszą, a nikt nie śmie 
powiedzieć, że we Francyi rodzi się mało dzieci dla 
tego, że  czy to biedny ery bogaty, woli, jak tu mó
wią, la  p ro p rie lć  que la familie. Maj r- ty takiemu 
złemu nie zaradzą, trzeba na to środka innego, geniusz 
krajowy środka te o nia przyjmie.

Ostatnićj niedzieli P° wysłuchaniu przy.ńęgj arcybi* 
skupa Morlot, Cesarz ukląkł^ przed arcybiskupem i ode-

podobnego zakładu naukowego była tem widocz
niejszą, iż oprócz Brodów na 10 mil odległych, 
nie masz w  innych kierunkach szkoły realnćj tak 
blisko, a oprócz Tarnopolskiego, obwody Brzeźań- 
sk i, Kcłomyjski i Czortkowski mogłyby tę szkołę 
zasilać młodzieżą. Inne także względy przemawiały 
za założeniem tej szkoły w Tarnopolu, mianowicie 
zaś iż liczna m ł«dzieź szkół elementarnych nie znaj
duje sposobności kształcenia się naukowego do za
w odów , dla których sz oła taka jest właściwóm  
przygotowaniem. Układy prowadzone z gminą Tar
nopolską przyniosły ten skutek, źe z kosztów utrzy
mania niższej szkoły realnój wynoszących 6600  złr. 
gmina przyjęła na siebie 6000, a 600  złr. przezna- 
czonem jest z funduszów szkolnych krajowych na 
ciąg lat 6ciu. Koszta pierwszego urządzenia tej 
szkoły wynoszące 4620 złr. pokryte już zostały do
browolną składką mieszkańców obwodu; na mocy 
zaś rozporządzenia miuisteryalnego z przyszłym ro
kiem szkolnym otwartą będzie szkoła niższa realoa 

trzech klasach. C. k. Namiestnictwo składa gmi
nie Tarnopolskiej i dawcom ofiar podziękowanie za 
doprowadzenie z ich pomocą tego dzieła do skutku 

zachęca inne miasta do naśladowania.

J U. K. Ap. Mość dyplomem własnoręcznie podpisa
nym raczył kaw. M iołaja Romaszkana właściciela  
Horodenki w obwodzie k< łomyjskim w Galicyi, uzna
jąc jego lojalne i pełne zasług postępowanie, podnieść 
do stanu barona ces. austryackiego.

brał od niego pierwsze błogosław ieństw o. Arcybiskup dał 
pot-'m błogosławieństwo Cesarzowej i Cesarzevicznwi.

Za kilka dni odbędzie się w Vincennes mauguracya do
mu rekonwalescentów, który Cesarz dla robotnikow zn- 
łożył. Temu tydzień, odbyła się na avenue Breteml u.
rociyetość poloienia p i t e g o  
cow, ktorego mysi powzięła r. 1848 ®
wa 10 merostwa paryskiego. Małe składki y y 
dzisiaj znaczną sumę. Kiedy widzą cel poczciwy p 
• tyczny, Francuzi składają zwykle obfite on^y-

Rząd przyspiesza wszystkiemi sposoby r0J)0t>
“fogi żelaznej łączącćj Marsylię z Tulonem. La  ro* - 
1 n będzie oddalony od Cherburga o jeden dzień ar g -

Pier * szy numer  le Monde illu strś  jest nie złym,
ale me tak jeszcze dobrym jak illustracya angielska.

Wyszły Etudes historiques et biographiques  flK- 
biego de B&renta. Jest to aut r uważający więcej na 
styl niz na rzecz. Dla tęgi jest tak nudnym.

W r. 1855 nvasto Tarnopol w czasie pobytu N. 
Pana w tem mieście podało prośbę o założenie szko
ły  realnej obiecując przyCzynf5 się z własnych fun
duszów do kosztów utrzymania tśj szkoły. Potrzeba

Dziennik urzędowy przy Gaz. Lw ow skiej, zamie 
szcza obwieszczenie komisyi krajowej, zajmującej 
się odkupem i uporządkowaniem ciężarów grunto
wych, mocą którego ogłoszonym jest edykt i instru- 
keya dla Galicyi wschodniej tyozące się podeń pod 
względem odkupu i uporządkowania praw zbiorki le -  
śnój, wypasu i produktów leśrych, tudzież innych praw 
służalnych i wspólnictwa. Obwieszczenie to podaje
my następnie:

Obwieszczenie c. k. Komisyi krajowej, do dzieła 
odkupu i regulacyi ciężarów gruntowych ustanowio
nej dla lwowskiego okręgu administracyjnego, wydane 

d. 17 marca 1857 r. 1. 26, 
w zględem  u łożen ia  podania meldunków i  produkcyj, 
w  celu odkupu  * regulacyi p r a w , a w zględnie c ię
ża rów  gruntow ych, oznaczonych w  najw . patencie  

z  d. 5 lipca 1853 r.
Odnośnie do obwieszczenia z d. 28  listopada 1855 

i na zasadzie reskryptu wys. Ministeryum spraw w e
wnętrznych z d. 1 marca 1857 1. 1 8 3 4 / M. S. W. o- 
głasza s ę  niniejszem edykt i instrukeya  o ułożeniu i 
podaniu meldunków i prowokacyi względem zarzą
dzonego najw. patentem z d. 5 lipca 1853 odkupu 
lub regulacyi praw do poboru drzewa, paszy i pro
duktów  le śn y ch , tudzież n iek tó ry ch  p raw  służebno
ści i praw sp ó lnego  posiadania  i użytkow ania.

C. k. prezydent komisyi krajowój,
Dr Jó ze f Kalchberg.

E d y k t .
Cesarskim patentem z d. 5 lipca 1853 r. uchwalo

no postanowienia o regulacyi lub odkupie prawa po
bierania drzewa, pasienia i produktów leśnych , na 
stąpnie niektórych praw służebności i praw spólnego 
posiadania i użytkowania.

W edług § 6 wspomnionego patentu cesarskiego 
dzielą się prawa, podlegające odkupowi lub regula
cyi, na dwie co do istoty różne kategorye, a mia 
no wicie:

a) na takie, których odkup lub regulacya musi 
z urzędu nastąpić, i

b) na takie, których odkup lub regulacya tylko na 
żądanie strony interesowanój (prowokacyę) przed- 
sięwziąść się ^’0 .

Jak warunkiem przeprowadzenia odkupu i regula
cyi oznaczonój pod a) kategoryi praw jest dokładna 
znajomość istniejących w Królestwie Galicyi i Lodo- 
meryi (lwowskim okręgu administracyjnym), z urzę
du odkupić lub uregulować się mających praw i im 
odpowiednich zobowiązań, którą tylko z zameldowa
nia takowych nabyć można, tak też do przedsię
wzięcia czynności urzędowej względem praw pod 
>) wspomnionych jest konieczną prośba strony in

teresowanej, w której żądanie odkupienia lub regu
lacyi wyraźonem być powinno.

W zywa się przeto wszystkie świeckie i duchowne 
osoby, gminy, korporacye, ftindaoye i fundusze:

a) ażeby w edług postanowień patentu z d. 5 lip
ca 1853 r. odkupić lub uregulować się mające 
prawa, względnie ciężary gruntowe, które cią
żą na nich w  królestwie Galicyi i Lodomeryi 
(lwowskim okręou administracyjnym) położonej 
posiadłości gruntow ej, zapomocą formalnych 
meldunków podały do wiadomości Komisyi kra
jowej ku temu ustanowionej;

b) ażeby względem praw tylko na żądanie strony 
interesowanej odkupić lub uregulować się ma
jących, które albo im służą na gruncie połoźo- 
nym w królestwie Galicyi i Lodomeryi (lw ow 
skim okręgu administracyjnym), albo jako opar
te na nim ciężary gruntowe pokoszone być ma-
wej polTł0'*80^6 8w°j0 do te iźe bomisyi krajo-

Przytóm zachowane być mają następujące posta- 
nowienia •

0 d 4 * i a ł  I .
Postanowienia o meldowaniu* p r a w , a  w zględnie  
z  urzędu odkupić lub uregulować się m ajacyrh c ię

ża ró w  gruntowych.
I. W edług cesarskiego patentu z d. 5 lipca 1853  

podlegają odkupowi lub regulacyi z urzędu następu
jące prawa, a względnie ciężary gruntowe, miano
w icie :

i )  Wszelkie jakkolwiek zwane prawa wrębu i po

bierania drzewa i innych produktów lasowych w ob
cym lesie lub z obcego la su ;

2 )  prawa pasienia na obcym gruncie;
3 )  wszelkie nie objęte już ustępem 1 i 2  służe

bności wiejskie (polow e), w których służebnym grun 
tem jest las lub przestrzeń gruntu do uprawy leśne 
przeznaczona; nakoniec

4 )  także wszelkie prawa wrębu, prawa do użytków 
lasowych i prawo pasienia w lasach panującego na 
mocy prawa dzierżenia władzy najwyższej nadane, 
albo z łaski najwyższej dozw olone, a to chociażby 
nawet, stosownie do ustaw i przepisów, o wykony 
waniu zwierzchni czego prawa leśnego istniejących 
za odwołalne uważane były.

W szystkie te prawa, a względnie ciężary grunto
we są przeto takie, których zameldowanie ze stro
ny obowiązanych, jeżeli wyrażonych w tymże edy- 
kcie skutków chcą uniknąć, nastąpić musi.

II. Do podawania meldunków są obowiązani posia
dacze gruntów (posiadłości) służebnych lub do pre 
stacyi obowiązanych.

Przytem mają działać i podpisywać meldunki:
a) za małoletnich, kurandów i krydataryuszów: o -  

piekunowie, kuratorowie, zarządcy majątków 
zastępcy mas konkursowych;

b) za duchowne stowarzyszenia: przełożony i 3ch 
człoków  stowatzyszenia;

c) za św ieckie gromady (gminy): przełożony (wójt 
miejscowy, przełożony komeraryi) z jednym rad 
cą gminy (członkiem  wydziału lub przysię- 
źnym);

d)- za św ieckie osoby moralne, korporacye i towa
rzystwa: ich przełoźeństwo;

e)  za kościoły, prebendy i fundacye: patronowie 
przełożeni;

f )  za dobra funduszowe rządowe i fundacyjne 
przełożony władzy, której w kraju koronnym 
najwyższy nadzór nad zarządem takowych przy 
należy.

Jeżeli meldowan e odbywa się przez pełnomocni 
ka, natenczas ma być przyłączone do meldunku p eł
nomocnictwo wystawione przez wszystkie osoby, któ 
reby w edług poprzedzających postanowień same mel
dunek podpisać były powinny.

Dość będzie na tem, jeżeli takie pełnomocnic
twa do przeprowadzenia przedsię *ziąść się mającej 
według patentu cesarskiego z d 5 Lipca 1853 „sprawy 
odkupu lub uregulowania w o g ó le , lub co do ozna
czonego korpusu dóbr albo prawa, a względnie cię 
żaru gruntowego* opiewać będą baz wszelkiego dal
szego ograniczenia.

Na podstawie takiego pełnomocnictwa może peł 
nomocnik w pertrakt icya h odkupu lub regulacyi w o- 
gólności, lub względem oznaczonego w pełnomocni
ctwie korpusu dóbr lub prawa, a względnie ciężaru 
gruntoweg■> w szczególności, wydawać prawnie obo 
w iązu jące  d e k la ra e y e , zaw ierać  prawomocne ugody 
i w ydaw ać z rzeczen ia  się.

Mąż uważa s :§ za prawnego nieograniczonego peł 
nomocnika swojej żony, wyjąwszy gdyby z nią był 
rozwiedziony, lub osobiście nie miał prawa działa
nia, albo gdyby to domniemane umocowanie wyra 
źnie odwołanem było.

Meidująca osoby, nie zamieszkałe w królestwie 
Galicyi Lodomeryi (lwowskim okręgu administracyj
nym) powinny do meldunków swych przyłączyć 
w każdym razie legalizowane pełnomocnictwo, mocą 
któregoby zamieszkały w (N. N.) pełnomocnik do 
działania w odbywać się mających pertraktacyach był 
ustanowionym, inaczejby ustanowiono kuratora na ich 
niebezpieczeństwo i koszta.

III. Meldunki muszą być dokładne i zupdłne.
Spór tocząoy się względem prawa będącego przed

miotem meldunku, nie uwalnia bynajmniej od obo
wiązku meldowania; meldunek ten jednak nie może 
przy przyszłym wyroku względem spornego punktu 
uważany być ja przesądzający.

Zresztą nie wzbroniono meldującemu co do praw 
spornych umieścić w meldunku swoim zastrzeżenia 
prawne, jakieby mu się potrzebnemi zdawały.

Komisya krajowa jest oprócz tego obowiązana, 
jeżeli w jakiejkolwiek drodze poweźmie wiadomość, 
źe prawo jakie z urzędu odkupowi lub regulacyi 
podlegające zostało nie z u p e łn ie  lub wcale nie za
meldowane, nakazać posiadaczowi służebnego lub do 
prestacyi obowiązanego gruntu zameldowmiie tako- 
wego.

IV. Meldunki lak podług gromad (gmin), jakotćź 
jodług gruntów do prestacyj obowiązanych, a w zglę
dnie służebnych oddzielone być powinny.

Każdy samoistny meldunek będzie przeto obej- 
nować wszystkie pod urzędową czynność z urzędu 

należące prawa, a względnie ciężary gruntowe, któ
re wszystkim do poboru uprawnionym vr jednej gro
madzie (g m in ie ) na tymże s;mym do prestacyi 
obowiązanym lub służebnym gruncie przynależą; je 
żeli zaś niektóre z praw pobo.owych pewnej gro
mady (gminy) lub uprawnionych tójże członków cią
żą na jednym , inne zes  jej prawa poborowe na in
nym do prestacyi obowiązanym gruncie, albo jeżeli 
na jednym i tymże samym do prestacyi obowiąza
nym gruncie ciążą prawa poborowe dwóch tub kilku 
gromad (gmin), lub do poboru uprawnionych człon
ków dwóch albo kilku gromad (gmin), tedy w pier
wszym przypadku powinno się podać przeciw tejże 
gromadzie (gm inie) tub jój członkom do poboru u -  
prawnionym tyle osobnych meldunków, ile gruntów 
do prestacyi obowiązanych j rozmaicie obciążonych 
owym

fnajpóźniój po koniec sierpnia 1857 być wniesione

!do c. k. komisyi przeznaczonój do dzieła oswobo
dzenia (odkupu) i regulacyi ciężarów gruntowych w e  
Lwowie.

Ociągającemu się obowiązanemu komisya krajowa 
wniesienie meldunków, tudzież zameldowanie pe
wnego prawa, stósowny termin postanawiając, w y
raźnie poleci, a jeżeli i to wyraźne wezwanie po
zostanie bez skutku, takowe na jego koszta z u -  
rzędu wypracować nakaże.

Koszta, jeżeli tego będzie potrzeba, będą za po
mocą tych samych środków przymusowych, jak po
datek gruntowy, wybrane przez dotyczące organa.

Jeżeli rozszerzenie terminu prekluzyjnego jest k o-  
niecznem, tedy przed tegoż upływem o takowe ko
misyi krajowej prosić i konieczność onegoż grunto
wnie wykazać należy.

VI. Meldunki co do istoty swojój niedokładne, lub 
do użytku nieprzydatne, będą meldującemu z wy
znaczeniem stósownego krótkiego terminu do po
prawy lub przerobienia zwrócone. Gdyby tego w 0 -  
znaczonym terminie nie u czyn ił, i przytóm termin 
do meldowania w powszechności wyznaczony także 
już upłynął, tedy opieszały dozna w  ustępie V. o -  
znaczonych skutków meldowania w czasie nienale
żytym uczynionego. (D. c. n.)

prawom odpowiada, równie jak w drugim 
przypadku, choćby służebny lub do prestacyi obo
wiązany grunt był jeden i tenże sam , tyle meldun
ków podać należy, ile praw na takowym służy roz
maitym gromadom (gminom), lub pojedynczym człon
kom rozmaitych gromad (gmin).

V. Meldunki powinny za pomocą osobnych  podań

W ie d e ń  26go kwietnia. J. C. Ap. Mość zamia
nował J. C. W. Arcyksięcia Ernesta fmpor., dowódz- 
cą l i g o  korpusu armii; następnie uwolnił fmpor. 
bar. Franciszka Gorizzuti od obowiązków szefa sek -  
cyi w naczelnej komendzie armii, nakazując mu od
danie komendy dywizyi. Fmpor. i dywizyoner wojsk 
bar. Jan Susan mianowany jest komendantem twier
dzy Ołomuńca; jen. major i brygadyer Marcin S i-  
gnorini posunięty na fmpor. i naznaczony komen
dantem twierdzy Placencyi; jen. major Wiktor Man- 
del posunięty na fmpor. i dywizyonera; pułkownicy: 
książę Maurycy Jabłonowski dowódzca 8go pułku 
huzarów Elektora Heskiego i Franciszek Kucher do
wódzca 40go pułku piechoty bar. Rossbacha posu
nięci na stopień jenerał majorów i brygadyerów. 
Jen. maj. hr. Wratyslaw z Mitrowic komendant twier
dzy Flacencyi przeniesiony na pensyę w charakterze 
honorowego fmpor.

— Dnia 21 go kwietnia poseł austryacki przy 
dworze pruskim bar. Koller z łoży ł swoje listy w ie
rzytelna W. ks. Meklembursko -  szweryńskiemu, bę
dąc zarazem uwierzytelniony u obu dworów m e- 
klemburskich.

—  Czytamy w Bochem ii z sob oty: Pan Waclik 
współpracownik przy Prazskich N owinach  i autor 
Pamiętnika o prawie publicznem Czarnogóry otrzy
mał z polecenia księcia Daniela depeszę telegrafi
czną z Paryża wzywającą go na jutro do Wiednia. 
Ks. Daniel wyjechał bowiem z Paryża i jutro rano 
ma przybyć do Wiednia, gdzie porę dni zabawi.

—  Kor. Au tir. pis e : W  sku tku  w yjśc ia  wojsk
ces. austryackich z księstw Naddunajskich, wszystkie 
tam się znajdujące c. k. bióra poczty polowćj zwi
nięte zostały, a tam tylko pozostaną nadal bióra ex- 
pedycyjue poczt c. k. austryackich, gdzie takowe 
istniały przed wejściem wojsk do księstw, jako to: 
w Bukareszcie i Ibraile w W ołoszczyznie, tudzież 
w Jassach, Botuszanach i Galaczu w Multanach. Ko- 
respondeneye przeto do P itesti, P lojeszti, Buzeo, 
Dźiurdźewa, Slatyny i Krajowy w W ołoszczyznie, 
tudzież do Roman, Fohyczan, Baken, Fokszan, T e -  
kutu i Berlatu w Multanach, gdzie były austryackie 
bióra poczty polowój, m iszą być odtąd frankowane. 
Opłaty pocztowe są co do pierwszych 6ciu takie 
same jak do Bukaresztu, co do drugich 6ciu  takie 
jak do Jass.

N i e t n  c  y.
W Rzymie krążyły pogłoski, iż król pruski 

przybędzie w odwiedziny do siostry swojój Cesarzo- 
wój Rosyjskiej wdowy. Pogłoskom tym nie da
wano wiary, lecz teraz z Berlina zapewniają, źe  
w maju jedzie król do Rzym u, a może nawet tam 
lub z powrotem spotka się z Cesarzem Napoleonem  
co wszelako nastąpiłoby wtądy dopiero, gdyby spór 
szwajcarsko-pruski skończy* się po myśli rządu pru
skiego.

—  Schwdb. Mer. donosi z Berlina, źe  tameczny 
dyrektor palicyi Stieber niegdyś prawa ręka Hin- 
ckeldeya, zawieszony zostuł w urzędzie z powodu 
iż uderzył pewnego obywatela który się tłoczy ł 
w teatrze. Uderzony zawezwał obecnych na świad
ków i zaniósł skargę do prezydenta polioyi bar. Z e-  
dlitz, który natychmiast dyrektora zawiesił. Szcze
gólna rzecz, że berlińskie dzienniki nic o tóm nie 
wspominają.

Czytamy w G azecie krzyżo w e j-  Ze strony Danii 
rozgłaszają po dziennikach niemieckich, że oba mo
carstwa niemieckie w ostatniej swojój nocie do ga
binetu Kopenhagskiego ograniczyły swoje żądania 
na przedłożeniu późniój pierwszych 6 paragrafów 
konstytucyi holsztyńshiój. L  dobrego źródła zape
wnić można, że doniesienie to zupełnie jest błędne. 
Mocarstwa niemiecki0 tak dziś jak i dawniój żądają 
przedłożenia ogólnoj ustawy państwa; a w inny też 
sposób Dania zobowiązaniom swym traktatami zawa- 
rowanym uczynić zadogyć nie może. Zredukowanie 
prawa traktatami zastrzeżonego do przedłożenia 6 
tylko paragrafów specyalnćj konstytucyi (h o lsztyń -  
skiój) byłoby praktycznie tem sam em, co zupełne 
zrzeczenie się prawa N iem iec, a rozpaczliwe poło
żenie księstw w niczemby się nie zmieniło.

Królestwo Polskie
Do Warszawy ma wkrótce przybyć Wielki książę 

Mikołaj Mikołajewicz objeżdżający twierdze w cha
rakterze naczelnika i jen era ł-inspektora inźynieryj. 
Ma on zwiedzić wszystkie warownie linii nadw iilań-
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skiój i nadbugowój. Objazd ten trwać bidzie zape
wne parę tygodni poczem Wielki książę wróci do 
Petersburga. Utrzymujemy, iż wraz z Wielkim księ
ciem powróci z Petersburga do Warszawy namie
stnik Królestwa ks. Gorcsa»ów przywożąc zatwier
dzenie niektórych zmian administracyjnych.

—  Wykazywaliśmy już kilka razy konieczną po
trzebę ulepszenia komunikacyj wodnych w kraju na
szym, tych najpierwszych i najtańszych związkowi 
śro ków przewozu dla płodów surowych, potrzebę 
uregulowania biegu rzók, uprzątnienia w nich za
wad, i uczynienia większych źeglownemi a mniej
szych spławnemi, nakoniec rozwinięcia i uporząd
kowania żeglugi parowej i zwyczajnej. Powyższe 
przedsięwzięcie zdaie nam się jedną z najpilniejszych' 
potrzeb krajowych, jedną z najpierwszych powin
ności rządu. Wprawdzie od lat kilkudziesięciu rząd 
Królestwa Polskiego zajmuje się uregulowaniem bie
gu Wisły oraz innych rzek, lecz prace te winny 
być prowadzone na większy rozmiar, z większemi 
funduszami i energią. Od lat kilkudziesięciu kraj 
składa podatek na uregulowanie rzek spławnych, 
lecz większa część tego fun uszu tonęła dotąd 
w wałach i fosach Modlina używana jedynie na bu
dowę i naprawę tychże wałów podrywanych przez

przez Cesarza Aleksandra w 25tą rocznicę powstania 
w 1830 r., zawierał pewien rodzaj amnestyi, mia
nowicie w artykule 5 polecił: »Tych z pomiędzy 
będących rodem z Królestwa, którzy za przestępstwa 
polityczne wykryte po powstaniu, ulegli ciężkiej ka 
rze przez zesłanie do Syberyi, do robót w kopal 
niach, lub na osiedlenie, bacząc na dobre sprawo 
wanie się w ciągu cierpianój kary, pierwszych, je 
żeli przebyli w rob tach ciężkich nie mniój jak je  
dnę trzecią oznaczonego czasu, uwolnić od takowych, 
a innym czas oznaczony skrócić do jednój trzeció, 
z zostających zaś na osiedleniu, tym, którzy nie 
mniej jak lat dziesięć przebyli w Syberyi i mają żo 
ny i dzieci, dozwolić powrócić do kraju, lecz pod 
ścisły nadzór i bez powrócenia praw pochodzenia i 
skonfiskowanego majątku." Ukaz ten podaliśmy 
w dzienniku naszym jeszcze z d. 19 grudnia 1855 
r. P. R. Cz.)

Taż Gazeta Rządowa  podaje: „Cesarz rozkazał 
uznawać naczelnika warszawskiego domu bankier
skiego Mieczysława Gpsteina konsulem belgijskim 
w Warszawie."
_ »Cesarz udzielił pozwolenie na przyjęcie i nosze- 

aie orderu Sgo Grzegorza, wielkiego krzyża, udzie- 
. . . .  . . .  lonego przez Jego świątobliwość Papieża Piusa IX.

W isłę, lub na inne obracaną była cele. Chociaż dla jjenerałowi porucznikowi Abramowiczowi, zarządza- 
pógłębienia koryta i dla uregulowania biegu szcze-jjącemu pałacami cesarskiemi w Warszawie i Księ-
gólniój górnój Wisły wiele je-zcze robót wymaga
jących znacznych kosztów uczynić należy, których 
„Spółka żeglugi parowej wiślańskiój" przedsiębrać 
nie może, jednak dzięki ciągłym usiłowaniom tejże 
spółki, żegluga parowa wzrosła i na górnej Wiśle, 
a w roku bieżącym urządzono już regularny, co
dzienny bieg parowców osobowych i transportowych 
na całój prawie przestrzeni W isły w granicach Kró
lestwa , to jest od Zawichosta przy granicy austryac- 
kiej aż do Nieszawy na granicy pruskiój. Przestrzeń 
tę podzielono pod względem biegu parostatków na 
trzy części: górną od Zawichosta do Puław, gdzie 
krążą parostatki osobowe najlżejsze; średnią od Pu
ław do Warszawy; i dolną z Warszawy do Nie
szawy. Na części górnej między Zawichostem a Pu
ławami, przezwanemi dzisiaj Nową Aleksandryą, 
krążą regularnie codziennie prócz niedzieli parowce 
osobowe „Wisła" i .Kazimierz". Z Zawichostu od
pływa parowiec o lOtój godzinie w południe i staje 
w Puławach tegoż dnia między 5tą a 6tą wieczo
rem, zatrzymując się po parę minut na stacyach 
pośrednich, pod Rachowem, Słupią, Józefowem, 
Solcem, Kamieniem, Kazimierzem; żegluga przeto 
na tej części za wodą trwa ośm godzin. Z Puław 
odpływa codziennie parowiec o godzinie 5tej rano, 
staje z»ś w Zawichoście wieczorem między 6tą a 
7mą; żegluga przeto pod wodę trwa 13 do 14 go
dzin. Na części średnićj między Puławami a War
szawą krążą również codziennie prócz niedzieli paro
wce osobowe* Pilica": „Narew". Z Puław odpływa z wo
dą parowiec o godzinie 5ej z rana a staje w War
szawie popołudniu tegoż dnia między 2gą a 3ciq 
godziną, zatrzymując się na stacyach pośrednich 
pod Regowem, Demblinem ( zwanym dzisiaj Iwan- 
gorodem), Czerwoną karczmą, Świerżami, Trzebie
niem, Skurczą, Mniszewem, Radwankoweia, Górą 
Kalwaryą, Otwockiem, żegluga za wodą trwa 10 
godzin. Z Warszawy odpływa pod wodę o 4%  
z rana a staje w Puławach między godziną 5ya a 
6% wieczorem. Na dolnój części W isły krążą ró
wnież codziennie prócz niedzieli parowce „Płock" i 
„Włocławek". Z Warszawy odpływa parowiec o 
godzinie 6tój z rana a przybywa do Nieszawy mię
dzy 4tą a 5tą po południu, zatrzymując się po parę 
minut na pośrednich stacyach pod Modlinem (No- 
wogeorgewsk), Wychodźcem, Wyszogrodem, Toka- 
rami, Płockiem, Duninowem, Dobrzyniem, W ło
cławkiem; nie staje jednak pod Nieszawą lecz za
raz wraca na noc do W łocławka, gdzie przybywa 
około 7ej wieczorem. Z Włocławka odpływa o go
dzinie 4tej rano pod wodę do Warszawy, gdzie 
przybywa między 6'/a a 7% wieczorem.

Rów le i w tym roku orząd-.^no regularną żeglu
gę parową na Niemnie: parowiec „Kiejstut* krą
żyć będzie na górnym Niemnie między Grodnem i 
Kownem, a parowiec „Nerys" na dolnym Niemnie 
z Kowna do granicy pruskiej a nawet do morza 
Bałtyckiego. Spodziewają îę także iż trzeci statek 
parowy kupca królewieckiego Erycza odbywać będzie 
rrgnlarny bieg po Niemnie. Na Wilii jednak pa
rowce jeszcze pływać nie mogą z powodu widu 
raf i mielizn w jój korycie leżących, a niebezpie
czeństwo z tych przeszkód zwiększa jeszcze bystry 
prąd Wilii; aby przeto parowce na rzece tej kur- 
s w a ć  regularnie mogły, rafy t» i mielizny uprzą 
tnąć należy. Wprawdzie w śr< dku marca , gdy wo
da na Wilii była bardzo wysoką, przepłynął P*ir° -  
wiec z Wilna do Ponar, lecz pod czas tej żt glugi 
przekonano się, źe z powodu silnych prądów ZWĴ ~ 
każonych przy wezbranej wodzie, większy statek 
tylko z trudnością pod wodę płynąć może os tej 
rzece przy dzisiejszym jój stanie.

— W Gazecie rządowćj czytamy: „Na zasadzie 
cesarskiego ukazu z d. 17 ( 2 9 )  listopada 1855 r. 
dozwolono powrócić do Królestwa Polskiego byłym 
przestępcom politycznym: Józefowi Bąbińskiemu, Jó
zefowi Bereni, Andrzejowi-Józefowi Majewskiemu, 
Kazimierzowi Masłowskiemu, Filipowi Kurkowi, Aloj
zemu Dębiak wi-Łapińskiemu, Józefowi Moszyńskiemu 
Piotrowi Płońskiemu, Maciejowi Strokoczyńskiemu, 
Władysławowi Więckowskiemu, Teofilowi Kownackie
mu, Apolinaremu Kredowiczowi, Antoniemu Luboradz- 
kiemu, Karolowi Podlewskiemu, Stanisławowi No
wakowskiemu, i Piotrowi Jankowskiemu; zaś Ma
ksymiliana Cybulskiego uwolniono od robót ciężkich, 
* pozostawieniem na osiedleniu.*

(Przypominamy że ukaz z d. 29 listopada 1855 r. 
P°w ołany w  powyższym rozporządzeniu, a  wydany

stwem Łowickiem."
— Bank Polski, ogłasza, iż zwykłe losowanie o -  

bligacyj cząstkowych z pożyczki z 150 milionówć. 
odbędzie się w Banku Polskim 30 kwietnia i 1 maja 
w obecności Komisyi Umorzenia długu krajowego 
delegowanych od Komisyi Rządowej przychodów 
skarbu, tudzież domów handlowych Fraenkla i Ep- 
steina.

Księstwa Naddunajskie.
O wyborach do dywanu w Mcłdawii, a raczój o 

nadużyciach przy tychże wyborach popełnianych ze 
strony partyi przeciwnój zjednoczeniu i ze strony 
samego rządu mołdawskiego, zamieszcza Monitor 
następujący list z Jass z dnia 31go marce, tern 
ważniejszy, iż podany przez urzędowy organ rzą
du francuzkiego.

„Winienem donieść smutne czyny zachodzące 
z powodu wyborów, do których właśnie czynią 
przygotowania. Stronnictwo przeciwne zjednoczeniu 
porusza wszystkie sprężyny, by wstrzymać wolną 
objawę życzeń i opinij ludności mołdawskiój, a jój 
intrygi znajdują godną pożałowania pomoc w stron
niczości rządu. Oto sposoby, któremi usiłują cel ten 
osiągnąć.

Wszelkie ogłoszenia i publikacye mające na celu, 
przy zbliżających się wyborach powszechnych, ob
jaśnić kraj względem ważnych pytań, które podane 
będą pod jego rozwagę, są jak najmocniej wybro
nione. Dziennikom poczytywanym za sprzyjające zje
dnoczeniu, wzbroniono wychodzić, chociaż poddają 
się wszelkim przepisom  cenzury nowo ustanowionej; 
gdy  tymczasem i- h przeciwnikom dają zupełną wol
ność wyrażania swój opinii. Przeciwnicy ci korzy
stając z tego przymuszonego milczenia i z niemo- 
żebności sprostowania ich doniesień, posuwają się 
do intryg dziwnej bezczelności. W taki to sposób 
w zmyślonym programie bez podpisów, a ogłoszo
nym fałszywie za program wołoskiej partyi zjedno
czenia, powiedziano, i i  zjednoczenie ma na celu 
podział gruntów i wprowadzenie katolicyzmu w miej 
see wyznania greckiego. Temi dwoma zmyślonemi 
zamiarami starano się zniechęcić umysły dla zjedno
czenia, a szczególniej odstraszyć od niego ducho
wieństwo. Obrachowano słusznie, iż ogłoszenie ta
kiego programu sprawi jak najszkodliwsze dla zjedno
czenia wrażenie, i rozesłano go do wszystkich kla
sztorów w przekonaniu, iż przy braku wszelkiój 
wolności w objawieniu opinii i wszelkich środków 
publikacyi, niepodobna będzie zaprzeczyć temu pro
gramowi.

Wszyscy tutaj wiedzą, iż urzędnicy, którym po
wierzono rewizyą spisu wyborców, wezwani byli do 
Jass i rozjechali się dopiero złożywszy przyrzecze
nie, iż całą swą władzą sprzeciwią się kandydatu
rze unionistów, każdy w swoim powie* ie. Utrzymu
ją nawet, że gdy jeden z tych prezesów będący 
stronnikiem zjednoczenia, nie chciał przyjąć powyż
szego zobowiązania i przyrzekał jedynie pozostać 
neutralny,—  nalegano na niego, aby się podał do 
dymisyi, a gdy tego wzbraniał się juczynić, chciano 
gô  usunąć i jedynie cofnięto się przed obawą skan-

Powszechaie obawiają się, aby ułożenie list w y-

komisarza. W Roman, w Jassach i na całój drodze 
komisarz przyjmowany był z największym zapałem."

Kronika miejscowa i zagraniczna.
Kraków ^ 2 7 kwietnia. Przedstawienia jeźdźców 

w cyrku za ulicą Sienną wabią wciąi liczną publiczność, 
a wczoraj po parodniowćj przerwie ich, budynek był prze
pełniony. . Carró właściciel cyrku najhuczniejsze zje
dnywał so le o aski wraz z żoną swoją za wyborne po
pisy wyśszćj szkoły ujeżdżania. Niemnićj śmiały jeździec 
p. Kremsers odznaczał się zręcznością ; wielkira wdzię.
kiem, a pan. Carró zachwycała swoją jazd , i nawet zu
chwałością. W ogóle wszyscy członkowie towarzystwa 
odpowiadają zupełnie żądaniom, jak niemnićj Clonay mi
mo rubasznośc. żartów, którym życzylibyśmy tylko więcćj 
dobregp smaku jak. posiadają francuscy. Konie piękne 
w ogóle a w liczbie ich niektóre w wysokim stopniu po
siadają szkołę.

— We Lwowie przez dni kilka wielka panowała ______
między gminem i żydowstwem, a zbieg szczególnych 0 - 
koliczności, które dopiero śledztwo wyświeciło, pryzyczy- 
nił się do żywienia wzajemnćj nienawiści między pospól
stwem i żydami. Przekupka jakaś częstowała dzieci ży
dowskie cukierkami, a gdy dwoje dzieci zachorowało, ży
dzi wszozęli wielki hałas o otruoie dzieci swoich. *Wy- 
kazało się potem, że cukierki nie były szkodliwe, lecz 
że dzieci dopadły gdzieś wódki i kryjomo paliły tytoń i 
z tego zachorowały.

Z drugićj strony między pospólstwem rozeszła się na
gle wieść, że żydzi w sobotę wielkanocną pastwili się nad 
Krzyżem. Było zaś, źe w sieni pewnćj do szynku wio- 
dącćj stał wielki i ciężki krzyż, który przywiązano w o- 
bawie aby się nie obalił. Baba jedna pijana miała po
wiedzieć, że to żydzi krzyż ten przywiązali i pastwili się 
nad tym znakiem Zbawiciela.

—  Znany zbiór obrazów p. Patureau w Paryżu sprzeda
ny został temi dniami na publicznćj licytacyi i przyniósł 
846,656 fr. to jest około połowy tugo co kosztował wła
ściciela, Za nickjóre obrazy otrzymano ogromne summy 
jak np. jeden Wouvermans kupiony dla Cesarza Napo
leona doszedł' do 50,100 fr., jeden Ostade do 5 l,0 0 0 , 
jeden Watteau do 55,000, młyny Hobdeny 9 6,500 fran. 
Ten ostatni do muzeum berlińskiego. Niektóre wszakże 
obrazy poszły niźćj wartości swojćj, a przynajmuiój niżej 
niż kosztowały właściciela.

— Od dawna już zajmowano się tem , aby parę jako 
siłę ruchu zastąpić elektrycznością. Próby w tój mierze 
czynione pojawiają się od czasu do czasu, lecz dotąd 
nie okazały się jak się zdaje praktycznemi, skoro nigdzie 
nie użyto elektryczności jako siły ruchu. Teraz wszakże 
donoszą Gazecie A ustryackiij z Paryża, że zagadkę tę 
fizyczną rozwiązał inżynier z Edynburga nazwiskiem Al
lan. Od dawna on już pracował nad użyciem stósownem 
elektryczności, a teraz dopiąwszy celu zgłosił się do p. 
Forbesa Campbella, który zostawał dawnićj w stósunkach 
z cesarzem Napoleonem. Campbell przybył umyślnie do 
Paryża, by cesarzowi przedstawić wynalazek Allana, a 
wyznaczona natychmiast w tym celu komisya zdała ra
port jak najprzychylniejszy. Dnia 2 0go kw ietn ia w obe
cności cesarza odbyto próbę  parę  godzin trwającą, która 
przeszła wszelkie oczekiwania. Cesarz zamyśla wynagro
dzić wynalazcę sowicie, a wynalazek jego oddać na usłu
gi całego świata.

i przechodząc z jednego końca na drugi kładł im ręce 
na oczy i czoło i przemawiał do nich żywo i rozkazują
co. Doszedłszy do ostatniego krzesła wybrał 8 do 5 osób
I przyprowadził je  na przód estrady, a reszcie kazał zejś ć

o sali. Ua tychto więc osobach, złożonych po większćj
czę ci z mężczyzn, zaczął pan Philipps robić doświad
czenia.

Pierwszą była jednakże kobieta 2 7 -letnia, temperamen
tu im atycznego, bez wykształcenia, nieumiejąca czytać 
ani P_*̂a j niem ego pojęcia, lecz z zupełną władzą umy
słu. Kobieta owa wprowadzona została w stan elektro- 
biologiczny. war" Jój przybrała wyraz dziwny, trudny 
do opisania, pośredni pomiędzy zamyśleniem i smutkiem.

—  „Zamruż o czy -rzek ł Philipps (kobieta spełniła roz
kaz) niemożesz ich teraz otworzyć, nieprawdaż Ko
bieta wyraźnie siliła się oczy otworzyć lecz pozostały za
mrożone.

— „Teraz je  możesz otworzyć"— oczy otwarły się na
tychmiast.

— Złóż ręce palcami na krzyż —  niemożesz teraz rąk
twych rozłączyć.— Ręce zostały jakby sklejone:—-„Usiądź!__
niemożesz teraz powstać".—I osoba siliła się powstać, ale 
bez skutku.

Operator przyłożył dłoń swą do dłoni kobiety i te 
tak silnie się z sobą spoiły, iż kobieta musiała iść za 
każdym ruchem p. Philippsa. Ten sam skutek otrzymany 
został użyciem jednego tylko palca. (Dok. n .)

Kurs papierów publicznych i pieniędzy.
W ie d e ń . Kurta telegraficzne t  dn. 26  kwietnia. 

Augsburg ‘ 05 — Hamburg 7 7 %  —  Londyn złr. 10
I I  kr.— Paryż 12 l s/ s —  Agio od złota 7 % .—  Me-
isliki 5-procent. 8 2 11/18. —  B dtt 6-procant —- Pały* 
edsA narodowa S-procent. 8 4 % . —  Obligi ind«a«. gali
cyjskie 5-prooent. 80. —  Metaliki 4 % -p r 12. —  
t«J5fet 4-procent < 5 % . —  Metaliki S-procent. —  Lcsy 
1884 roku 888% . —  1tc s reku 1888 1 8 7 % .— dlto

Bfccko'ne 990. —  
Akoye kredyt a

Hume i  elektro-biologia.
Tajemnicze i nieodgadniona fakta, które wielu za nad* 

przyrodzone uznawało, jakiemi w ostatnich czasach Hu
me zadziwiał mieszkańców Paryża, dały panu H. Le Hon 
pochop do artykułu zamieszczonego w Indip. belge, 
którego krótką treść podajemy.

Przed kilku laty mówi on, lekarz amerykański Philipps 
przejeżdżając przez Bruxellę robił na kilku posiedzeniach 
doświadczenia nadzwyczajnych objawów fiziologicznych, 
których odkrycie sobie przypisywał, i z których ogółu 
nową chciał utworzyć naukę. Dał on nauce tój nazwę e- 
lektro-biologii, chociaż elektryczność gra w nićj rolę 
podrzędną i najczęściej nawet zupełnie do nićj nie wcho
dzi, Lekarz amerykański cdjechał; niejaki czas zajmowano 
się nadzwyczajnemi szczegółami, którym odmawiali wiary f 
CI_ 00 ich niewidzieli, nakoniec coraz mnićj o nich mó- 
wwno i wreszcie zapomniano zupełnie.

Niektóre osoby niemogły jednak zapomnieć fenomenów 
P ,c zftdziwiających i godnych zaiste bliższego zbadania.

obiły ono ze swćj strony doświadczenia i doszły do re- 
* tatów bardziej jeszcze uderzających niżeli sam pan
rhihppg.

Ogół fenomenów którym dano nazwę elektro - biologii 
możnaby uznać za wyzucie się wolnćj woli pacyenta na 
korzyść siły działającćj i zastąpienie świata rzeczywiste
go przez świat wyobraźni. Każdy bowiem doprowadzony 
do tego stanu anormalnego, niebędącego bynajmnićj snem,

* r. 1864 4-proc. 109 —  Akcyc
Akeye Iteiei śeiaa. oćłnocnći 2095. 
mchowego 258.

Kt*ra i r o l o r i l ś  » 26 kwietnia, ilubb >rebrne 
na m n. polską żądl 100% , płacz 1 0 0 . —  Banknoty »u-
stryackie: za 100 złr. mk. łąd. słpoL. 0 4  pł. 411__
Pruski kurant: »  160 »łr. mk. żądają terów 963/4. pfac, 

6 —  Cwaocygiery i. 1 0 6 % — pł. 104% . Imparyały
ros. ż słr. 8 kr. 22, pł. złr. 8 kr. 14 mk.— Ńoooleon d’ory
2 0-frank. *ąd. słr. 8 kr. 10, pł. słr 8 kr. 4 uk. __
Dukały ważne holerć *qd. słr. i Vr. 46 płacą łr, 4 
■r. 41 mk. — Dukaty sustr. żąd. sfer. 4  kr, 49 płacą 
złr. 4 kr. 48 mk —  Listy ssstewne polskie e kapnazmi 
b tri. żąd. f 8 plac. t*7 % . _  Listy **«:. galię, Z kupor. 
żąd. 88 /a, plaoą B8*/g9 — GMigacye Tndemn « knpoa. 
Mdają BI /a* pUcą» 81 — Nc** połysk*, m rodowa

5f. 1854 ftąd, 84, płacą 83*
M wrt hem eaki * d. 21 kwietnia. — Dukat holen

derski słr. 4 kr. 48. —  Dukat oesare złr. 4 kr. 46. -  
Półiwperiał ros. złr. 8 kr. 17. Rubel ros. złr. 1 kr. 8 6—  
Talar pruski słr. 1 kr. 82. — Polski kurant i pięciosło 
tówka słr. 1 kr. 11. - r  Galicyjskie listy zastawne za 100 
złr. bez kuponów złr. 82 kr. 86. — Galicyjskie obli-
gacye indemniz. bez kup. złr. 78 kr. 48. __ 5°/ P0.
życzka narodowa bez kuponów złr. 88 kr. 48.

X u r *  t**ed*ń* fc  z 26 kwiet. M e ta%  8 2 % . Nowa 
pożyczka 65. —  Akcye Benku wiedeń, 99 6 — A ldye
kolei ielzznćj północ. 217 —  Agio od złota 7 % , 

srebra 4 % . —  Cblig. u woli. grunt. 7 9 % — Pożyczka 
e*t*fcn*e narodowa f>4 9/8. Promessy galicyjskie 101.- 

K ura %earaznteaki * 25 kwietnia. — Za półim-
peryały żądają rs. 5 kop. 18; — Obligi skarbowe oprócz 
kuponu, d. rs. 84 kop. 9, wartość kuponu rs. —  ) 0j>. 
2 7 % — Listy zastawne HI okresu oprócz kup. żądaj rs. 
14 kop. 67. wartość kuponu kop. 2 0 % .

K ura  w rorluw aki z dnia 25 kwietn. Banknoty 
austr. 97%  ż. -  Banku, polsk 9 6 i .  _  Ligt 
polskie dawn 91 daj.; nowe 91 dają. —  Ligt,  ,  
Domańskie 9 9 ż. 4-proc. 8 6 %  i ,d .  dto *»/.-oroo 
Kflćj Kraków. Górno Szląska 8 1 %  żąd.

/t -proc. żąd.

w Z t l  Ł  ,  d8ł? .  powodu do nowych nadużyć, dostrzega przedmioty zewnętrzne jedynie według woli o-
nowiecift układać spisy wyborców w każdym peratora, niema wiedzy s w e g o  działania lub gry własne-
rozkaza?’ ° S'ę naJnatur*lniej szem) minister Igo organizmu i można mu dowolnie nadać uczucie gł0-
wyborców ' przysłano n«zwisk» wszystkich du, zimna, up3łUj światła, ciemności, zgiełku lub m il-
trolowaćWi ’ w7 bieralny°b. gdyż chce sam je skon-

i  W  J d S S r l f ł l  I i / a 4 v Ó  I l f l i v  t n n h n e o v o  I r ł r f f A
czenia, rozbudzić w nim radość, smutek, przywieść do snu,* i o ś ----- -----  j  --- ' — rr uiui ntooc

nastennie ,  ach ułoźyć listy wyborcze, które do nieozułości fizycznćj w oałem ciele lub tylko w ne-
-- vet ł 6 będ  ̂ d°  w8zYstkich powiatów, wnćj jego ozęści. Twierdzenie to poprzyjmy dowodemObiega naw t ’  q wazysisicn powiaiun
kaz ażebv nr f ° ^ ł .oska> iź rz ?d z»myśla wydać roz- z posiedzeń p. Philippsa. 
borczvch N«Ł • Prezydowa,i na kolegiach wy- ( Wyłożywszy teoretycznie swoje odkrycie 
szeregu ńad u źvT !L  f * .  uZie.ńcze. D\a . ca^ . ° . . tT  szo*egdlnie ^ oięikich operacyach chirurgicznychszeregu naduźvć .  J categu i szczególnie w «p«racyach chirurgicznych
wszystkich nrfififctx ro z e s ła ł w łaśnie okólnik do podnosił, zawezwał on 15 do 20 osób aby sic rac^ ły  
w e t Siłą zbrojną jeżeli r,0zkaz“J’jc . im rozpędzić n a - f poddać jego doświadczeniom. Osoby te wiedzione cieka- 
tety uformowane w fe‘ -eg °  będZ,e Po tr*eba> komi^wośmą udały na estradę, n„ kt(Srśj znajdował gi
nie stalszój i prakTvc/n/"’ ®.m ające .na celu nad-">7 8 ! bl k" e.8 °? T l  ° muru» ^ ^ ł y  na nichty- 
H ! l ‘ ziednoczeni«..y niejSzdJ Orgamzacyi Stronni- : łem do publiczności. Lekarz amerykański położył każdej

k0 C o n stilu tio n n e i 2am iegzc n as t j  d e p e m l  miedzi™ c y X T w o r z i Cie8todfon\

patrząc : ŁypuS  S Ł T S i E t ?  Z
Mołdawu o był W,Cf  j trńuSr^ 0 Wtedy obróciwszy
ieF rancva! niech ź y j e L ^ 6 CeS.arz! "iech $ ' “̂ w  pubhc*n°ści prosił O milczenie przez 20 lub 25 je f raneya U1BUU jednoczenie! W m ieście,minut.

B,l‘e  k L K ,  " ’“ ‘ O“  i®*0 I “ r  *“"
ciągnął tenże a* mieszkania przeznaczonego dla się nareszcie do osób ciągle wpatrzonych w swe krążki

Przegląd polityczny.
p i OK « telegraficzne.

ił hr Mnrn °  kjwietnia- Courrier de Paris mówi, 
WnH/nnr P spodziewany jest w Paryżu w maju. 
c l-  ? .  “F* wyprawa angielska przeznaczona do 

. ’ s««adac się ma z 20,000 ludzi; od obsadze-
woj Wy*Py Form°sy mają się rozpocząć działania

P a r y ż  26go kwietnia. Donoszą z Madrytu, źe 
Villuma obrany został prezesem senatu. Cesarz przyj
mował w piątek lorda Elgin; jutco wrócić md Dr. 
Kern z Szwajcaryi.

Cesarzowa rosyjska wdow'a odpłynęła 2 ig o  wie
czór z Nizzy na fregacie rosyjskiój „Oław" do Ci
vitavecchia; odprowadziły ją dwa parowce sardyń-
g | r j e

Dresdner Journal z 25go don®** w liście z W ie
dnia , iź Austrya i Prusy Z“P®\®10.8'$ zgadzają % so
bą co do sprawy holsztyńskiój 1 że zezwoliły na 
przedłużenie terminU odpowiedzi rządu duńskiego 
na podane od siebie no y, a o ostatecznego zło
żenia gabinetu duńskiego.

Według wiadomości z Aleksandryi z 1 9 ~0 k -
tnia nadeszły0*1 “ a ztamtąd przesłanych
dalój telegrafem, 3000 żołnierzy tureckich przeby
ło do tego miasta. Zawiązuje się w Aleksandry, e- 
gipskie towarzystwo żeglugl parowój na morzach 
Sródziemnem 1 Czerwonem i rozpoczęli z b ie r T S d -  
pisy na utworzenie tego towarzystwa P
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CZAS z Wtorku 28 Kwietnia 1857.

Przyjechali od 25 do 26 kwietnia.
HOTEL POLLERA. Hr. Bobrowski W incenty właśc. dóbr, 

h r. Bobrowski Ignacy w ł. dóbr z Poremby. Wnnder Ludwik 
z Ligniny. M ajer F ry d e ry k , Zwigalski Stanisław z Pilicy. 
Dobrzański H enryk obyw., Dropsy Józef Dr. Med. z Paryża. 
Kuhn Franciszek z Galicyi. Frydrych Lndwik, Stupnicki Jó 
zef z Ja s ła . Brodczak Ju liu .z  wł. dóbr z Dębowa. Kalitow- 
ski Antoni z Wiednia.^ W ojeieshowski W iktor w ł. dóbr z żo
na z W enecyi. Romański Wincenty, Oxelrad Melhior z T ar
nopola. Schott Ferdynand, Arnheim Maurycy z W rocław ia.

W y je ch a li: Dobrzański Łukasz do Polski. Hr. Baworowski 
W łodzim ierz do. Lwowa. Szybalski Felicyan do Regulic. L o- 
ber Feliks do Mysłowic. Terschak Adolf do Londynu. Sere- 
dnicki Teofil do Kijowa. Terleccy Leon i Kajetan do Janko
wie. Schott Ferdynand do Jaworzna.

HOTEL DREZDEŃSKI. Jan Posturzyński z żoną obyw. 
z Mydłowa. Anna Rzepecka artystka dram. zo Stanisławowa. 
Samuel Orgelbrand księgarz z W arszaw y. Ł ucya Cybulska 
w ł. dóbr z Drezna. Ksawery W ykowski w ł. dóbr ze Suf- 
ozyna. J . Scheuten kupiec z Berlina.

HOTEL ROSYJSKI. Ignacy Jordan w łaśc . dóbr z Galicyi. 
W incenty Nieprski z Olkusza.

W yjechali: Kazimierz hr. Starzyński w ł. dóbr do Galicyi. 
Ludwik Kiss do K ent W ładysław  Siemoński do Barwałdu. 
W ładysław  hr. Wodzicki do Polski.

HOTEL SASKI. S tanisław  Brandys w ł. dóbr z Kalwaryi. 
Hr. Sołtyk pułkownik z familią z Babio. Aleksandra Demi- 
doff eb. z Polski. Henryk W odzyńki ob., Józefa Szlaska ob. 
z Rzeplina. X. Jan  Sedlnicki z Sambora. Erazm W isłocki 
wł. dóbr z Tarnowa.

KOLEJ ZELAZNA
cod zien n ie .

Pociągi osobowe odchodzą z Krakowa:
n  n -i.:  I 0 godzinie 12tej min. 15 po południu.
Do D?b.oy . . j o *odjEinie 9tój mi||. a  £ j e£ ,oreln

o godzinie 6tej min. 30 z rana.
o godzinie 9tój min. 30 wieczorem,
o godzinie 6tej min. 10 z rana.
o godzinie 3ej min. 35 po południu.

Do W rocław ia 1
t W arszaw y |

Przychodzą do Krakowa:
{ o godzinie 5tej min. 30 z rana. 

o godzinie 2dj min. 35 po południu.
1 o godzinie lOtej min. 46 z rana.
'  o godzinie 6tej min. 46 wieczorem.
1 o godzinie l i t e j  min. 35 przód południem, 
i o godzinie 8ój min. 15 wieozorem.

W e środę, to jest 29  b. m. o godzinie 10 
z rana, w kościele 0 0 .  Kapucynów, odbę

dzie się

Ż a ło b n e  N abożeństw o
za duszę śp.

ANTONINY Z GRUDZIŃSKICH
j  e n e r a ł o w e jC ltła p o w sk lć j?

zmarłej w Paryżu 22 b. m., na które po
bożną Publiczność zaprasza się.

£386)

II

STA U SU W  ZAWADZKI
utrzymujący

Ł M  mI  Ł M  T

(4 -6 )

I I
w Rynku

powróciwszy z Paryża gdzie

Do W ieliczk i. { 

Do W iednią . j

o godzinie 8ej min. 30 z rana.

it Dębioy .

Z W ieliczki 

Z W iednia .

Z W rocław ia 
i W arszaw y o godzinie 2ój min. 65 po południu.

Pociągi osobowe z  Dembicy do Krakowa:
o godzinie U tó j min.{ o godzinie U tó j min. 15 przed południem, 
o godzinie 2ćj po północy.

Z Krakowa do Dembicy:
godzinie 3ój min. 37 po południa, 
godzinie 12tój min. 36 w oooy.

przychodzą ,

Wiadomości handlowe i przemysłowe.
hv#a 23 Kwietnia. Na ostatnim londyńskim targu nie
było takiego ożywienia jakiego sio spodziewano w sk u tek  
podnoszących si? oen z ubiegłego tygodnia. Chociaż nie było 
wiele żądania i pszemoy krajow i, tylko małą. itoóó w ysta
wiono na sprzedaż, te jednakże ceny trzym ały  się mocno a  
nawet w lepszych gatnnkaoh o 1 do 2  szylingów na kw arte- 
rze wyżej zapłacono. W  zagranicznem ziarnie nie robiono 
prawie żadnych interesów, a oeny nominalne pozostały też 
same jak  przędą ośmiu dniami; z m ałym  wyjątkiem za starą  
pszenicy 1 szyling więcój na kw arterze postąpiono.

W egetacya pomimo zimna w przeszłym  tygodniu istnieją
cego nie wiele ucierpiała a  od piątku ja k  najpiękniejsza po
goda i ciepłe powietrze.

Targi prowincyonalne z powodu mniejszych dowozów oka
zyw ały  więcej życia ja k  zwykle.

W  ciągu ośmiu dni przybyło do Londynu

pszenicy jęczmień. owsa bołl” ?*®ro’ mt ki5 grochu lnian. centnar
z kraju . . 7,643 756 9,458 1,329 90 53.373.
z zagranicy 8,317 20,873 25,732 45 9,945 11,783.

Na francuskich targach szczególniej w Paryżu ceny prze
stały  gię obniżać i powszechnie lepsza utrzym uje się opinia; 
niemieckie i holenderskie nie przedstaw iały wielkiój zmiany.

"od wpływem lepszych wiadomości z Anglii i u nas ceny 
się trzym ały , dla wysokich jednak żądań tranzakeye 

enri' l'!C2ab  sl? do mniejszych proporcyj. W  ciągu tygodnia 
9 2 |7/° r r °  ^asziów pszenicy, 89 ży ta , 61 jęczmienia.

£294) M a j ę t n o ś ć  C4-6)

Radgoszcz Mały dwór
na gościńcu z Tarnowa do Radomyśla prowadzącym , poło
żona jeduę milę 0d Radom yśla, a  */, mili od Dąbrowdj, sta 
nowiąca osobny korpus tabularny, a sk ładająca się z 424 
morgów pola ornego, 99 morgów łą k ,  3 morgów ogrodów, 
169 morgów lasu i 174 morgów, pastwisk, je s t z wolnój ręki
do sprzedania lub od S. Jana do w ydzier
żawienia. —  Interesowani zgłosić się mogą do w łaści
ciela listami frankowanemi pod adresą T. D., ostatnia poczta 
Kalwarya, oyrkuł Wadowicki.

w  K R A K O W IE
głównym przy ulicy Szewskiej
zakupił najświeższe towary, a mianowicie materye je- 

j dwabne, wełniane i bawełniane na suknie damskie, Muśliny, B atysty i Ferkale, 
jzwane Toile de Rouen, Bareże, Fulary, Szale, Chustki itd. itd. tudzież gotowe 
i spódniczki, tu jeszcze nie znane, w użyciu najlepsze, Płótna, Bieliznę stołowa? i 
wiele innych artykułów męzkich, które niniejszem poleca Szanownej Publiczności.

NB. WODA KOŁONSKA na wystawie londyńskiej 1 8 5 1  r. za najlepszy uzna
na i medalem złotym  uwieńczona maj^c w yższość nad Wodg, Kolońsk^ pod dawnę 
nazwą, „Jean Maria Farina“ jest także do nabycia w powyższym Handlu bławatnym.

£387) Verkauf £2 -3 )

etneS fĉ r

fatten fwrfdiaftsptee
in  G alizien.

Hat 1000 Jooh der besten Aecker and W jesen , worunter 
210 Joch Kiefernwald, die Aecker grosteńthcils der beste 
W eitzenboden ist, von K rakau 6 Meilen, und von der E iscn- 
bahn bei Bochnia 1 '/t Meile en tfern t, liegt in einer sehr 
fruchtbaren schónen Ebene, nemlioh am rechten Ufer des 
Rabaflusses, welcher bei dem Stadtchen Uściejdolne 1 Stundc 
von dem Gutc, in den W eichselstrom  mundet.

Auf dem Gute sind die schónstcn W ohn- und W irthschafts- 
ebaude, nemlich 1 gemauerte Brantweinbrennerei mit grossen 
lellern und Speicher, dann ein gem auerter Stall auf 120 

Stuck Hornvieh, 1 gem auerter Stall auf 500 Stuck Sohaafe, 
dann noch viele andere hdlzerne Gebaude: ais Wohnungen 
fur Beamte, Aufseher und D ienstboten, hinlanglich grosse 
Scheunen neu erbaut, W agenschopfen und Remisse. Hiezu ein 
betrachtliches W irthschafts-Inventar nebst Fundus Instructus. 
Pferde, Ochsen, Kuhc, Jungvieh und Schaafe.

Das W eitero ist untur B. W . f r a n c o  in der Expedition 
dieses Blattes zu erfragen. (3 8 7 -1 -3 )

korzec warszawski 
gr. złp . gr.

grochu.

Płacono za łasz t wagi holi. Guld. prus 
Pszemoy . . od 122 do 12? od 460 do 54Q

~  127 — 128 — 540 — 550 
— 139 _  t a i  _  550 _  59Q

Ź vta  . -  i 134 -  600 -  660Ąyta . . . . .  — 124 _  ł2 6  _  2Q2 _  32-

Z ZZ enm  ’ I  95 ~  414 -  2 3 7 -  300 Grochu . . .  —. -—  ORA QiQ
Spirytus 23-/, 120 kwart 80V T 7 a le s a  
Czas zupełnie chłodny, desznr i  ■
Toruń przeszło 359 ł a s z W  S n a . Przem,any :

34
40
41 
45 
21 
17 
21

17
18 
11

3
5
2

18

40
41 
44 
49 
24 
22 
23

(353) DOBRA

m m m m  e i h i e i i
rękaw icznik z Pragi

poleca się z doborowym składem wszelkich gatunków
rękawiczek męskich, damskich dzie

cięcych i żołnierskich.
Nadto z doborem k raw atów , za w ią z e k , s z e le k , tro 
ja k ich  k o łn ierz y k ó w  i wszystkicmi przedmiotami do 
jego zawodu należącymi.

Sprzedawnia jego jest w Rynku
N. 18. (4 3 7 -2 -3 )

Gesucht
wird fur eine zum Brauen von L a g e r-B ie r  eingeriohtete, an 
einem Stadchen in W est-Galizien naho bei einer in naiAster 
Zeit zu befahrenden Eisenbahn gelegene Brauerei in Folge 
des Ablebens des zeitherigen Brauers ein soloher als Assooie 
Oder kautionsfahiger Pachter.

Naheres — portofrei — bei Herrn Dr. Filling, Advokaten 
und Notar in Dresden, M oritzstrasse Nr. 22.

Ffir Techniker.
Zwei W asserm uhlen in W e s t-G a liz ien , nahe an einem 

Stadtchen und an der von Krakau nach Lemberg fuhrenden 
Eisenbahn gelege, mit sechs Mahlgangen th a tig , sind wegen 
Regulirung des Flussbeetes mit einer Scbleuse zu versehen, 
auch ist das Muhlwerk bei beiden in ein Amerikanisches um- 
zugestalten. — Zu diesem Zwecke werden Unternehmer auch 
Associes au f langeren Betrieb gesucht.

Naheres portofrei — bei Herrn Dr. Pilling , Advokaten 
und N otar in Dresden, M oritzstrasse Nr. 23. (3 3 4 -4 -1 6 )

Ca-ay

w Sanockim obwodzie leżące, Brzy- 
żawa i Wola Brzyżawska z przyległościa-
mi są od teraz  na sześć do dwunastu lat do w y d z ie r 
ża w ie n ia  z gruntami dobremi, lasami do użytku podług u -  
gody i sianożęciami.

Główny folw ark z wygodnem murowanćm pomieszkaniem, 
w przyjemnem położeniu z ogrodami owocowemi i w arzyw ne- 
mi, tudzież z wszelkiem! dobrze zaopatrzonemi budynkami e - 
konomicznemi.

M iejsca gdzie dawniej trzy  folw arki by ły , mogą być po
dług woli dzierżawcy z m ateryałów  lasów brzyżawskich zbu- 
dowanemi.

Bliższą wiadomość powziąśó można listami .frankowanemi 
pod adresem dziedzica Józefa Lewickiego poczta Dubiecko 
któro odpowiedź z należytćm objaśnieniem niezwłocznie 
stąpi.

P ła tn ia  rocznie lub na czas dłuższy zależeć będzie.

Dobra Czechów
w okręgu Szydłowskim , powiecie Stopnickim, gubernii Ra
domskiej w Królestwie Polakiem przy drodze publicznej od 
Kielc do Pińczowa położone — od tegoż miasta o milę, od 
Kielc o 4, a od Chmielnika i Buska o mil 2 o d leg łe— obej
mujące powierzchni morgów 600. z dostatecznym zbiorem 
siana i pastwiskami w glebie rędzina lżejsza, w m ałej części 
przypiasek, wraz z inwentarzem żywym na gruncie znajdu- 
jąoym się , są  z wolnej ręki do sprzedania.

Bliższych szczegółów udzielą na listy frankowane W 
Teofil Zaw isza W  Krakowie pod L. 265 w Gm. II .;  W. 
H o l e w i ń s k l  w Kielcach zamieszkali. (391 -3}

z im a
WODNEJ KURACYI

w WROCŁAWIU
(Kohlea-Strasse Ur. I und 2)

przyjmuje wszelkiego rodzaju chorych, także słabe dzieci 
każdego wieku i obojga płci, szczególnie: słabowite, na nie- 
moo pożywienia i rozwijania się cierpiące, skrofuliczne, w y 
rzutami dotknięte, i t. p. — na zupełne utrzymanie podczas 
całej kuracyi ściśle hydropatyoznój, zostającćj pod oso
bistym kierunkiem podpisanego i połączonój z organopatyą, 
(szwedzką gim nastyką). .

Bliższa wiadomość udziela sie ja k  najspieszniej.
Dr. PmofF lekarz praktyczny.

(4 0 3 -2 -3 ) Albreohtstrasse Nr. 6.

Alexander M akowski et Comp.
Stan wody 9’.

(413)

I I I Z ^ U D W E .

C o n c u r . s - K u n d m a c h u n g , (3 -3 )
[N. 9062.1 Definitiv zu besetzen ' et =
Die Kontrollorstelle bei dem Nebenzollamto 1 Klaąse Ko_ 

ziarnia in der XI D iatenk lasse , mi e .^Krlloher
400 fi. nebst freier W ohnung oder d«m ®^S g X e e  riner k " '  
tiergelde und mit der Verbindlichkeit z £ au-,
tion im Gehalts botrage. .  t ,  ■. _

Die Bewerber um diese Stelle haben i « t . . , i . aI
mentirten Gesuche nnter Naohwcisung des W nhl-
Reiigiocsbekcnntnisscs, des sittlichen und po 
verh a lte ss , der bisherigen D ienstleistung, de h 7er  KaU-  
polnischen oder einer andern slavischen S p racn e , 
tionsfahigkeit und unter Angabe, ob und in we c 
s'e mit Finanz-Bcamten des K rakauer V e r w a l t u c g s -  
ycrwaodt oder verschw agert sind, im W egc iti r e r^ 0 „ ,  n ,  
tęn Behfirde bis zum 25- Mai 1857 bei der k. k. Fmnn 
zirks-Dircktinn in Rzeszów einzubringen.

Von der k. k. Finanz-Landes-D irektion.
Krakau am 10 April 1857.

•  »  s  e  r  a  I y, 
W  < low a szn k a  o b o w iązk u  z a rz ą d u  gospo 

. > i i  c ''n ra tw e m , lub  bon y  do dz ieci.
W ia d o m o ść ,.w  k la s z to r z e  S. Jana. (4 3 8 -2 -3 )

W S tan isław ow ie
w handlu pana

WINCENTEGO MAJEWSKIEGO
dostać można produkowanych w W ęgrzyuowicach w obwo

dzie Krakowskim

e s ?
•PH M

S 3
SSJHMBaS

a o

2 5

*
- o

Zmiana mieszkania.
mąjster kaflarski

przeniósłszy swoje mieszkanie z pod N. 270 przy^ ulicy W iśl- 
nć j, pod N. 4 3 8  p rzy  u lic y  S ła w k o w sk ie ) , donosząc 
o tćm Szanownćj Publiczności, ma zaszczyt polecić swoje 
wyroby, a  mianowieie zw raca uwagę na nową konstrukcyą

p le c ó w  f e a l lo w je l i
z wielką oszczędnością m ateryału  opałowego. (4 4 0 -2 -3 )

na-

1 SA?

sa
p a s t e w n y c h

FM N Z  PAEOLTS
następca, z W rocławia

fabrykant P araso li 
i  P arasolek

odwiedza po raz pierwszy jarm ark  w Krakowie. — Zostając 
w związku z Paryżem , jestem  zaopatrzony najnowszemi i 
najgustowniejszemi mego faohu dotyczącemi się artykułam i, 
gdzie polecam się Szanownej Publiczności, a co do taniości

iLJ

WILLIAMA CARRE.
Miejsce przedstawienia przy końcu ulicy Siennej na  planta- 

cyach naprzeciw ja tek  rzeźniczych.

Dzisiaj we wtorek 28  kwietnia 
Wielkie nadzwyczajne przedstawienie 

z całkiem nowemi odmianami.
n  j u t r o  w  p o n i e d z i a ł e k  8 3 g o

na korzyść rodzeństwa Adelaidy i 
Alberta Salamońskioh.

Otwarcio kassy  o 6tćj — początek o godzinie 7mćj. — Bliż- 
(450) szą wiadomość udzielą osobne afisze. (2 )

garniec po 45 l t r . r t . - l w  tym stosunku i1 bytu* w  Rynku
na wagę. < w  Hotelu Drezdeńskim pod N r. 5.

Tudzież nasion kilku wyborowych gatunków H.APtrSXXT, ; * (445-2)
łut po 20 i 18 kr. m. k. | -------------------- ---—

ISSST" Sprzedaży komissowćj oprócz powyższego handlu ni.-jj _w -j .  uwrzlli * T *
Na ™iej80uVwęgrzyńowicrch dla pobliższych ekspedyowan. ( J I l V U l d  |  S W 1 0 C

t y l k o b y ć  m o |ą  n a s i o o o  1 L A P X S T X  w  n i re c o  ; ł Ł , ! f l l , l l ^ a  » ’ ,  *  K  ^  "  S V V
purtyacli i m isiom . I i n i l l t o n  f  M Cf MC Z  KO UD S k i P  O O

jak ^  z powoJn „ngfej reparaoyi sklepu. z domu p. Sejferta tym-
HotelPoU 40 ™rit>Aa "si W e g r z y n o w i o  przyjmuj czasowo p r z e n i e s i o n y  ^  pod Wer 14 w  R ynku
f y aprtt™ ony d0 kwitowani(a31V 5 ebra f p r zy  ,:369' 6:,

C. k. T eatr Polaki.
W e W torek dnia 28 Kwietnia 1857 r.

Na dochód
KAROLA i ANTONINY KRÓLIKOWSKICH. 

Pani Aniela Aszperger
proszona przez Benefisantów wystąpi w roli Baśki

K R A K O W IA C Y  i  GÓRALE
Obraz Narodowy ze śpiewami, chórami i tańcami, 

wierszem oryginalnie przez J. Kamińskiego napisany, 
z muzyką Kurpińskiego.

O S O B Y :
P y s z n i o k i ......................................................P . Janowski.
E k o n o m .......................................................... P. Sulikowski.
Bartłomiej m ły n a r z .............................. ’ • P- Galasiewicz.
Dorota jego druga ż o n a ........................... Panna Radzyńska.
Baśka jego córkaz pierwszego m ałżeństwa A. ASZPERGER.
Zosia ) , ,, , ................................Pani Sulikowska.
Kachna j lsze  Druchny ................................ Pani Zagórska.
Bryndus , .......................P- Borkowski.

[ Morgal I r , , ,  ..................... ? on- Królikowski
! Swistos } Górale .......................P- Iwankowski.
i Kwiczołap J F. Stacherski.
i Bardos s t u d e n t ...............................• * * • Harol Królikowski.
i Miechodmuch o r g a n i s t a ........................... „  y t'ięł°°ki.
Jonek . . . .  ................. .................... I- P feI.fer'
Stach .................................... P* Bend»-
P a s t u c h ..................  . ........................... p - Mierzejewski.
ls z a l  ................................Pani Krajewska.
2ga l  Druchny . • • ................................Panna Krajewska.
3 c ia j  • - • ................................Panna Sztarki.
1 szy l • ..........................................  Sznepel.
2gi ( D r u ż b o w ie ........................................ ....  Getlich.
3ci I • '  P- Iwankowski.

1 Scena w Mogile.
Początek o godz. wpół do 8.

Do punieru dzisiejszego dołącza się Dodatek.
- 6)

Powóz &  wiedeński
SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE.

„    •artk  j f i
podróżny już używany, całkiem na nowo odrestaurowany, o - 
pstrzony wszelkiemi potrzebami jakoto, drzwiami oszklonem i, 25 
zamykanemi, z przeddaszkiem , wreszoio * walizami i pudłem , 
na kapelusz do przyszrubow ania, jak  równie i latarniami, : 26 
je s t za  najpomierniejszą cenę zaraz do sprzedania.

Bliższą wiadomość udzieli fak tor żydowski w hotelu H ° -  ?
Jsy jsk im  imieniem M o j ż e s z . ___________   (4 8 0 -2 -3 )

Antoni Kiobufcowski F^edaktor odpowiedzialny.
37

.9 tr  lin. par
przy 

0» Reaum-
=p 4 s r 57 

334 30 
323 86

T f t T  
325 
336

: S tan clep.
podług

Reattmira

W llgotn.
powietrza
względna

Kierunek 
natężenie w iatru

B tan 
N I E B

Zjawiska
napowietrzne

pn.pn,wschodni średni 
pn. pn. wsohod. słabyj 

pn. wschodni słaby.

cnmurno śnieg

Zmiana ciepła 
w ciąga dnia

-fO ‘l

pogoda z chmurami
szron

-1-0*0

4-1* 7

+ 3 °  7

W C « w a . C xep& m ki A n to n i rzędzm drEktrai.



Dodatek do IV. 96 Dzienaika „C3AS“ z d. 28 Kwietnia 1857.
i n § e r a t y.

Nader korzystne doniesienie Jarmarczne,
Przez nadzwyczajne zdarzenia w naszym interesie, nagromadziły się w bar

dzo znacznej ilości po kilka tysięcy sztuk, w każdym gatunku

W

9P Ł Ó C I E N

1EL11MT I T I I 8 V C J
i wszelkich innych artykułów tego rodzaju;

widzimy się przeto spowodowani, cały nasz skład za
j a k ą k o l w i e k  m o ż l i w ą  c e n ę

wysprzedać i upraszamy Szanowną Publiczność o łaskawe zwrócenie uwagi
Vn O /A & h M mir- m m m-m m-m_— _ — I _ -A   Ł_-__

Xfl tuzina chustek od nosa od . . 1 złr. 1 5  k . i w y ićj  
1 sztuka 2 łok cie  d ług ich  serw et do

kaw y w e w szystkich kolorach . 1 „ —  „ „
Sztuka serw et deserow y h . . . .  —  „ 4 8  „ „
Sztuka w eby 3 7 '/a okci szerokiój . 6 „ —  „ „
Sztuka w eby c i e n k i e j ........................7 B # „
8ztuka  w eby na 12 kos rui 5 5  ło k c i 1 0  » —  „ „
Sztuka w eby cienkićj na 12 koszul 12 „ —  „ „

„ podw ójnie kręconćj w eby na
1 2 koSZul . • . ■ . . 1 6  „ n

Sztuka weby ®/4 6 6 łok ci . . 14  B „
Sztuka w eby prawdziwój holender

skiej 6 6 łokci o d  2 0 „ —  „ „

na Cennik naszych towarów. 
C e n y  s t a ł e :

Sztuka w eby konop. b ielon . na tra
w ie 6 6 ł o k c i .................................2 4  złr. —  k. i w yiój

Sztuka w eby kręco- ój 6/ 4 fi6 łok ci . 2 6  „ —  „ „
„ w eby z r ę c z n e g o  p r ;ę .l,iw a  66

ł o k c i  2 8 „ _____
« w eby bardzo cieób iój irlandz

kimi 6 6 łok c i . . .  s  2 _____
f  , . .  » » ”

„ w eby bardzo cieńkiój batysto-
wój 6 6 ł o k c i  3 6 „ —  „ „

W ielka  ilość  w eby prawdziwój szw»jrarskiój 7 2 łokci 
po cenach bardzo zn iion ych . R ęczniki, Obrusy
tak  lastykowe, ja k  adamaszkowe, na 6. i
1 8 , 2 4 i 8 6 osób  po cen ie stosunkow o j .s z c z e  tańszej.

Za bezskazitelnośó naszych t warów i spraw iedliw ą u m rę  z ręczamy,

Weiss 1 Rltter.
Miejsce sprzedaży znajduje się jak poprzednio w H o te lu  D r e z d e ń s k im  

N. 2 0  na dole.

powróciwszy z Paryża, zaopatrzył swój nowo-urządzony

Magazyn na czas Jarmarku
w w łasnjm  domu w Rynku głów nym  pod N. 456 między ulic^ S. Jana a S ław k ow sk ą w  w ielki dobór

mantyl aksamitnych, moire antique, atłasowych, ni anty no w y ch , 
Oachemirowych, burnusów kortowych oraz dubeltowych.

r ó w n i e ż
w  d a w n y m  s l i - t a d z i e  v is -d -v is  kościo ła  S. W ojciecha znaczny zapas męskich artykułów jakoto:

kapeluszy jedwabnych, tybetowych i letnich filcowych, czapek, kamizelek 
aksamitnych jedwabnych, wełnianych i pikowych, krawatów męskich, chu
stek na szyję różnego rodzaju, chustek fularowych, batystowych i z trawy 
chińskiej tak nazwanych Grascloth, Biżuteryj i Galanteryj prawdziwych pa- 
ryzkich które po c e n a c h  u i i i ia r k o -  a n y c h  poleca. (454-1-3)

C 3 7 9 -4 )

Se()t’ iwrtyeityoftc 5Dlarfh5lnjetgc!
sftadjbem au§erorbent(id)c © ef$ 5 ftó * (£ te ig m jfe  bei un$ cingetreten finb urtb ftd) bon jeber 

© o r tc  mejjtere £ a u fen b  6 tu c f

N W A N D

£ i f 4 * 3 t i t 0
tmi> a lk  iu iucfcs /lud) rinftfylagrnfc Jlrtikri

angeljauft tjaben, fo fefien mtr un6 gejfoungert, fammtlicj)eS £ager um

jcbcit amietłiutkireii §)retó gditjlid) aufpraunteit,
unb erfudben baS k c^ erejir te  ^ u b lifum , unfern fJ m o -C o u ru n t in 5lugenfdbrin

nejjmen ju w ollen.

S? tD * '
© ujjenb $afc^eii=$iic^er non . l f l .  I 5 f t .u .  1)5 t o

© llen lan ge ©afe=£ucbev in  alien
garben n o n ................... ... .. ... . 1

5Deffert=S£ućher... . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . -
1 © tiicf ©ebrifcS = SBebe 3 7 %  @1=

len o o n .... . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 6
1 © tucf @ebritb:2Bebe feine, non 7  
1 © titc! SBebe ju  1 2  śpemben 5 5

©Hen b o n ...... . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 1 0
1 © t i t f  SBebe feine ju  1 2  & m --  

fceit 5 5  ©Hen, oon  . . . .  1 2  
1 © tiicf bopelltgebriate SBebe ju  1 2

fiem b en  o o n ..... . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 16
1 © titef %  SBebe 6 6  ©Hen oon  . 1 4  
1 © tucf ccbt bottdnt>ifd)e 6 6  © u

20

— n 11 "
4 8  „  „  u

f t  f t  "

f t  f  "

f t  f t  f t

f t  f t  f t

I t  f t  I t

t e i f e t
1 ©raS=23letd)e
1 3 ^  ® Hen * > o n ... . . . . . . . . . . . . . . . . . . 2 4 f l [ __ fr u b6ber.

8 « te SBebe %  6 6  @1=

....................

, e N  ...........
1 ....................

S b e S ffiih .8̂  @^»^er=2Beben"72 ©to 
3U S i  in l ¥ reifen ^ a n b t u c b c r ,  2 i f & :

'Se C t t  fW l in u 6- S 'J L  tob& ftn ifm d jjtg  JU n o #  btttt*

B E T T E Ł H E I M  &  I C H W A B A C H E R
d e  V 1 E M S E

recommandent leur grand ÓC riche assortment de Bijouteries en or, haute 
nouveaute de Paris ÓC de fabriques etrangeres.

Depot, grande place, Hotel de Dresde Nr. 3, premiere Etage.

! (Crllcr iH arktbclud)!

B e t t e l l i e i m  &  i c l i w a l m e ł i e r  ans W i e u
empfeljlen etnern ^ol;cn 5lbel unb gee^rten ^3ublifunt t^r groped retcp fo rtie th  B ijouterie*  
SBaaren*i?ager neueften ©efcpmaife^ auS unb anberen aurianbi[d)en ^ ab rifen , 

SSerfaufblofal iut Hotel de Dresde 9 tt. 3 , 1. © tod.

Uwiadomienie Jarmarkowe!

Skład Biżnteryj i Wyrobów u  Złota
BETTELHEIM & SCBWABACHER Z WIEDNIA

mają zaszczyt polecić Szanownej Publiczności ich wielki i bogato assortowany 
zapas towarów biżuteryjnych i wyrobów ze złota, z Paryża i innych fabryk 

zagranicznych po najumiarkowariszych canach.
Lokal sprzedaży znajduje się w Rynku w  Hotelu Drezdeńskim Nr. 3

(4 2 8 )  «  n  « «    r—  — ■ _ jna pierwszem piętrze. ( 3 - 6 )

W . M  I  K O W IC Z

len non. . , „ „ „ „
g u r  fet)(erfceie f f ia a te  unb rictmęjcś CSUcnmafi lrirb gatan tirt.

WEISS RITTER.
P m  Uerkaufa-|Tokol bffinbrt fid) «>« friifier im H ó te l D re sd e n  pavttrre Hr. 28,

m  przy Nowćj ulicy w domu p. J . l e w a k o w s k i e g o  pod L. 1 5  obok handlu papie- 
ih,.ł rowego pana Jiirgensa

oświadcza niniejszem Szanownej Publiczności, że zaopatrzył swói sklen 
iR-r w różne gatunki sukna, jakoteż przyjmuje obstalunki różneero rodzaiu 

ubiorów, które uskutecznia najgustowniej 1 w pożądanym czasie. 
Prowadząc zawód swój krawiecki p rz e z  lat cztery przy nadzwycząjnej starannosci'i n ie- 

g  zm ordowanej czynności w dogodzeniu życzeniom  Szanow nej Publiczności, uzyska! sobie 
tak ogólne zaufanie, że teraz posuną! swój zaw ód kraw iecki do tego  stjpnia , iż jest w  mo
żności w szelkie ubiory po tak niskiej cenie zam awiającej Publiczności dostarczać, po ja- 

kiej cenie dostarczają najw iększe zakłady zagraniczne.

Tuszy sobie wyi że jak^otychM ^takY aadal raczy *»-
(409) skawie Szanowna Publiczność swojemi wzeledami zaszczycać. (i-4) i

H 4 I W D E Ł
pod firmą

na Nt radom i u Ł 1.
po_ cenach pomiernych, 

pod naz \'le t,' t)(,)Ue(t 'vabne francuskie,
s u k n i e  p ó l  n i o u s ś e l i n e  d e  l a i u e  po 3 złr, p a r a s o l k i  podszyte widk^e’pc»Z<3 ' mu -  

I  ’ b a * y ś c i k l  francuskie łokieć wied. po 21 kr. czyh łokieć polski po 16 '/ kr odzI>  
w a d e l k a  kortowe po złr. 8. 9 i 10. _ * v

Uprasza się  Szanowną Publiczność, aby na to łaskawie uwagę zwrócić zechciała, (423-3)
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podaje do wiadom ości, iż za ło ży ła  Sk ład  z gotowemi

.'Nadmiar tania wyprzedaż!
Największy skład wszelkiego gatunku

l i O C I E l
W

a to w  g u ś c ie  n a jn o w sz y m  i po c e n a c h  n a ju m ia rk o w ań szy ch
handlu Fryd* FltlEOŁBIM A w  K rak ow ie .

(3 )w  J , U atzn er i S p ó łk a  z W iedn ia
polecają swój obfity skład

E Ł S J I 03PÓW
I ZŁOTYCH I SREBRNYCH WYROBOW

zawierający najrozmaitsze przedmioty do ozdoby dla Mężczyzn i Daa 0d ceny najwyższej do najniższej, odznaczające się 
świeżością gusta i wytworności, roboty, tudzież wszelkiego gatunku

Zegarki zfote i srebrne, temi Zegarki do nakręcania co dni 8,
Patentowe Zegarki podróżne z cylindrowem lub innem 

urządzeniem —  bijące — od 8  do 16 z łr .
Klejnoty, niemniej złote i srebrno rzeczy, tak w dobrym stanie, jakotóż popsute do stopienia przyjmują lub za gotowe 

pieniądze po najlepszej eonie, lub też do wymiany. — Staraniem naszóm będzie, tak gustowności, przedmiotów, jako tóż 
najumiarkowarisz, cenę Wysoką i Sianow o, Publicznośó całkiem zadowolnic, przeto o łaskawe względy upraszamy.

Miejsce sprzedaży p rzy  u lic y  Grodzkiej N r .  36, n a p rz e c iw  h a n d lu  p. Góbla.

Na następującą korespondencye0 nadesłaną do umieszczenia 
w naszym dzienniku, winniśmy zwrócić szczególną uwageo

panów Ekonomów.
W ie lm o ż n e m u  Fryderykowi Eitel, a p te k a rz o w i w  B u k a re sz c ie .

Odpowiadaj,o jak  najchętniój Pańskiemu wezwaniu, udzielenia bliższych szczegółów o skutkach I ż o r n e u h u r g s  k i e g o  
P r o s z k u  d l a  b y d ł a  p o ż y w n e g o  1 l e c z ą c e g o ,  który z Pańskiej apteki pobierałem, nie mogę Panu jak tylko 
moje zupełne zadowolenie wynurzyć z powodu bardzo korzystnych skutków, przez użycie tego proszku osiągniętych, a to 
tak u bydła rogatego, jako tóż u koni; szczególniej muszę przytoczyć jeden wypadek wydarzony u krowy, która w zdro
wym etanie dziennie 5 miar najlepszego mleka dawała, raptownio zaś wszelk, chęć do jad ła  straciła i tylko 1 miarę mleka 
dziennie dawać aaczęła. Po bezekntecznćm używaniu rozmaitych innych środków, dałem jej zażyć rzeczony pros'zek dla 
bydła, po którego z a ż y c i u  krowa rychło wyzdrowiała, i teraz również tyle mleka daje jak przedtem. — Dwa młodo i silne 
konie zapadły na chorobę grazołków i po krótkićm użyciu tegoż samego proszku zupełnie od tćj słabości uwolnione zostały.

Może I an zatem  słu szn ie  ten p roszek  d la b y d ła  do stósow nego używ ania ta k  dla koni ja k  i dla b y d ła  rogatego  pa
nom Ekonomom  polecić. J ó z e f  G - i i n t ł i e r ,  właściciel fabryki w Bukareszcie.

Prawdziwość powyższego własnoręcznego podpisu c. k. austryackiego poddanego Józefa Gunthera potwierdza się ni- 
niejszćm urzędownie. B u k a r e s z t  31 lutego 1867. 2  C. Ł  JeD era flieg O  E jn S O la tH

(Pieczęć.) °
Geny: m a /a  p a c z k a  24 kr. m o n . k o n w . —  w ie lk a  p aczk a  48 kr. m o n . k o n w .

Każda paczka opatrzona jest pieczęci, Apteki obwodowej. tudzież instrukoy, dokładn, użycia proszku.

G ł ó w n y  s k ł a d  tegoż P R O S Z K U  na P o l s k ę
utrzymuje w K R A K O W IE  K ir c h m a y e r  i  S y n .

w B ia łe j u Jerzego Kaffay aptekarza 
pod Złotym Lwem

U B U T j p

ni} l
tylko przez czas jarmarku w Krakowie
obok handlu kupca p. €*Ó1>1«I w  ulicy Grodzkiej H , 3 3 1 .

W celu udzielenia trwałego zatrudnienia bez utrzym ania zostającym tkaczom szląskich i czeskich gór, 
przywiozłem na teraźniejszy jarm ark bardzo znaczną partyę w y r o b ó w  l n i a n y c h  z  p r a w d z i w e g o  
r q c x n e g ' o  p r z ę d z i w a  l n i a n e g o ,  które po tak zadziw iająco niskiej cenie się sp rzedają , że Szano
w na Publiczność w  własnym interesie spow odowaną będzie, znaczną ilość zakupić, gdyż tak korzystna spo
sobność do zakupienia prawdziwych wyrobów lnianych nie tak prędko tutaj się w ydarzy.
g r y  Za prawdziwość lnu, bczskniitcl i o ś ć  towaru I dokładką

miarę ręczę.
C E M IH  (Ceny sta te) w  mon* k on w .

Pół tuzina chustek do nosa . . . . 
t  Sztuka 3 łokcie długich serwet do

kawy we wszystkich kolorach * • „ —
Tuzin serwet deserow ych.....................„ —
1 Sztuka płótna trybowskiego 37 łokci „ 9 
1 Sztuka płótna z białój przędzy 30 „ „ 6
1 Sztuka płótna hartunowego szerokości

*/. 37 ło k c i ......................................„ 1 3
1 Sztuka płótna Kreasowski 37 łokci „ 8 
1 Sztuka oienkiego płótna holendcrsk.

od 1 złr. (i k. i wyżej

50
4G

30
30

łóżek wu wszystkich farbachSOłokci od 6 złr. — k. i 1 
Prawdziwe chustki jedwabne fularowe

V4> łokcia  ....................................... „ 3 „ — „
Pokrycia na meble w pół wełniane we

tyżćj

wszystkich kolorach szerokości %
ł o k i e ć ................................................r

1 Sztuka weby holenderskiój */t  szero
kości, 50 ł o k c i .............................

1 Sztuka weby irlandzkiej V, szerokości
50 ło k c i..................... .....................

1 Sztuka płótna rumburgskiego %  sz e -"
rokości, 54 ło k c ie .........................

1 Sztuka snkien bodurowych . . . . r
1 Sztuka sukni na c o d z ie ń ................. ...
1 Sztuka sukien deliowych

30

30
3
1
3

30
30
30. n  b u m c u  u i - i i u n j w u ......................... „  "  -  „

cienkiej batyst, weby 50 łok. 6/ 4szcrok. od 50 do 100złr.

G a l i c y a

w B u c z a c z u  a Nęokiego aptekarza. 
«r B o c h n i u Pawła Niedzielskiego.
*  B ie la k u  u Karola SchafTrau. 
w C z ern lo w o ac h  u J. Schnitzla. 
w C iesz y n ie  u E. K. Schródera. 
w D o lin ie  u Józ. Trauenfelsa aptek. 
w D zik o w ie  u J. Brudzińskiego. 
w Ja b ło n ce  F. Hladoego. 
w Jarosław iu  u Ign. Baiana. 
w K o ło m y i u Nowickiego aptekarza, 
w K ałusza u Schlesingera aptekarza. 
we Ł w o rrtę  u Konst. Iskierskiego.

we L w o w ie  u Franciszka Tomanka. w R o z w a d o w ie  u Karola Marcscha.
-  u Bicrzeckiego i Webera, w S a m b o rz e  u Józefa Kriegseisen apt

W L e ż a js k a  u J. Hirschfelda. w S ta n is ła w o w ie  n J. Toinanka apt.
w M ielcu  u M Jamrugiewiczo. w S try ju  u J. Sidorowioza aptekarza,
w M y ś le n ic a c h  u A. Lowczyńskiego. w T a rn o w ie  u J. Jahna. 
w N o w y m -T a rg n  u L. Kamieńskiego, w T y śm ie n io y  u Nęckiego aptekarza, 
w N o w y m -S ąc zu  u Kosterkiewicza w T łu m a c z a  u Zopotha aptekarza.

wdowy.
w O s tra w ie  M or. u A. Jastrzębskiego 
w P rz e w o rs k a  u S. Kellera.

„ u F. Kuhna.
w P rz e m y ś la  u Gaidetschki i Syna.

„ u Edw. Maohalskiego.
w R z e sz o w ie  u J.

w T a r n o p o lu  Ii A. Morawotza. 
w W a d o w ic a c h  u Schwarza i Hein- 

zego.
w W le llo zo e  u B. Wontorek wdowy, 
w Z a le s z c z y k a c h  u Joz. Kodrębskie- 

go & Comp.
 _______ . . ______________  Schaittera

Ił-JT" D i t n e i e n i e .  Wzięcie jakiego używa korneuburgski proszek bydlęcy spowodowało wiele naśladowniotw jego. Czu
jemy się spowodowani ostrzedz Szanown, Publiczność względem tych fałszować, gdyż one z na z , 
produkey, nie maj, nic spólnego. Panowie zatem ekonomowie r.toz, przy zakupnie baczyć na pie
cz,tkę i winietę któri-mi paczka jest zaopatrzona, oboje przedstawiaj, firmę apteki obwodowćj kor- 
neuburgskićj. (453-1-6)

DO HANDLU
i

w Krakowie i Tarnowie
n a d s z e d ł  n o w y  T ra n sp o r t paraso lek  d am sk ich  i w a c h la rz y  od s ło ń c a ,  h e r 
b a ty  ro s y js k o -c h iń s k ie j ,  a loszy  dam skich  g u m o w y c h , w y c ię ty ch  z  w ie rz c h u  
na  k o k a rd y  u trz e w ik ó w  —- para  p0  i  7̂ v _  k a p e lu sz y  dam sk ich  w ło s ia -  
nycli i s ło m k o w y c h  p a r y s  ,c * 1 w ied eń sk ich . R ę k a w ic z e k  je d w a b n y c h  k o r 
d o n k o w y c h , n ic ia n y c h  i b a  w e  m any  ch. l»0ń czo ch  d am sk ich  i d la  dz iec i. —  
P erfu m  a n g ie ls k ic h  i p a ry s k ic h  z  naJs ła w n iej Sz y c h  f a b ry k ,  ja k o to : B a y le y -  
G o sn e ll, e tc . e tc . P in a u d ,  P iv e r ,  lo u b ig a o d -C h a rd in , S o c ie te  h y g ie n iq u e  e tc . 
O d o n ta lg iq u e  i O d o n tin y  p ra w d z iw ie  p a ry sk ie j, M a k a s s a r  p ra w d /.iw y  a n 
g ie ls k i.  K a ly d o r  a n g ie ls k i  f l^ o d a  n a  p ec44, E a r j  d e  p , . j l l c e s s e s   ̂ ja it , j e  

R a ise s , la it d e  c o n co m b res , K a h -U re m e  c z y li w oda n a  p je g j 7 C o ld-C Y em e 
c z yli w o d a  n a  tw a rz , V m a ig r e  d e  to i le t te ,  V in a ig re  arom atique , p u sz e k  do 
o b su szen ia  b ro d y  d la  m ę ż c z y z n  p o  o g o le n iu  s i ę ,  kapelu szy  m ęsk ich  i k r a 
w a te k , pa le to tó w  g u m o w y c h , k u fró w  i rę c z n y c h  k u fe rk ó w , to rb  i to rb e c z e k  
p o d ró żn y ch , s z k a tu łe k  s k ó rz a n y c h  z  w szelk«em i p rzy b o ram i do p o d ró ży . —  
R ó w n ie ż  znajduje s ię  w  p o w y ż sz y m  h a n d lu  w  K ra k o w ie  w ielki w y b ó r obi- 
c ió w  p oko jow ych  ja k o te ż  i su fitó w  p a p ie ro w y c h , w  p ię k n y c h  k o lo ra c h , p o 
d ł u g  n a jn o w sz y c h  ry s u n k ó w  p a ry sk ic h  z  fab ry k i b rac i S ie b u r g e r  w  P r a 
d z e  po c e n a c h  b a rd zo  tan ich . (409-4-9)

43 łokci
1 Obrus bez szwu - 1 ....................   . . ,
1 Obrus na 13 o s ó b ............................... ,
Nankin na wsypki do poduszek 4/4 sze

roki łokieć p o ....................................r
Kauafas Sternbergerowski na pokrycie

Dalej zasługuj, na szczególn, uwagę: Bielizna stołowa adamaszkowa na 6, 13 i 34 osób, wszelkiego gatunku kradła 
nie blakuj,ce na materace. s/4 i %  szerokie; kolorowe płócienne chustki od nosa. także prawdziwe francuskie lniane chu
stki od nosa batystowe; % i %  szeroka kradła bawełniana; %  szerokie płótno na prześcieradła bez szwu; prawdziwe 
lniane i wełniane serwety do kawy. Także znajduje się znaczny zapas barchanu pikowego i kręconego, niemnićj chustek 
batystowych itp

lOOO sztu k  n a jc ień szy ch  k o lorow ych  k o szu l
podług najnowszej mody nad podziw tanich.

By do pofcupu jak najmocnićj zachęcić, kupuj,cy towary w wartości 100 złr. otrzymuj, b e z p ł a t n i e  "XBQ
1 serwetę do kawy i 6 odpowiednich serwetek, 1 wielki obrus bez szwu. pół tuzina ręczników i 6 prawdziwych lnian. chustek. 

W  najlepszym gatunku czysto lniane tewory można o  2 5  p r o c e n t u  t a n i e j  k u p i e ,  jak gdziekolwiek indziśj. 
Polecenia z prowincyi i z pobliskiej okolicy za przesłaniem frankowanem należytości, uskuteczniają siu jak najśpie- 

s z ni e j i n a jp u n k tu a ln ie j. T T
U p ra sz a m  d o k ła d n ie  u w ażać  na  m o ja  a d re s y ,  i p ro sz ę  to  m oje  d o n iesien ie  n ie  m ien iać  z  ta k ie m i,  k tó re  ty lk o  dla tero 

głaszane byw aj,, by Publiczność ohęć kupienia m aj,c , zwabić, złym i poślednim gatunkiem towarów omamić.

! ($tmm  (nUiąo* S tu sP crfou f!
p a s  g r t f p t e  i i l l e r  © a t U m g c n

Leinwaaren
C A R L  R R A N D L  '

nnt toafyttnb bet Matfąeit iw Mtafan neben bet
(m ii) fH aufm ann «fi» G o b e l  Grodzker ^  2 3 1 .

U m  t>evt brotlofen 38eber im  fct>lejtfcJ>eii unb  bomtfd)en © ebtrąe forhi'di;renDe S3efcbdfttauna n t aeben 
^aben w ir etne b c t» c iitc n i> P  S e t n e t t - 'S S S a a t e n  extern  , Um
gegenn>drttgen sWaxH tytytr  gefenbet, uud eó werben btefelben ju  fo(d) jłaunenb billtgen ^ re ifen  oerabfolat 
roeidie bab g e e b rte j)u b lifu m  tu to re m  etgenen Sntereffe ueranlaffen ro trb , tiire © infdufe baoon ju  maeben' 
ba eine folćfye gunfttge ©elegenbett ju n t 3tnfaufe non e^ ten  Setm oaaren i) i er ntćt)t toteber oorfom m en biirfte!

&ctnen, ńoRfommen fetylerfveie Śbaare «nl> viifytiaes

flm s-C cntrttnt (fc|tc |lri*ifc itt C J h je):
1 SDufeettb S a fó e n lu c b e t  v o n  ■ ■ • • . . 1  g . 6  ( t  u  ^6 ^ er_
2 © le n la n ą e S a f fć e -S u d )e tm a U c n S a tb c n  s . -  ,/ 5 0  
1 © u ftcnb  S e ffe r f$ u d )e r  o o n  • • . . .
1 © tu c f  a ń b a u e r « 8 e in » a n b  3 7  (SUen o o n . 9
1 © tite f  ® c !p g a r n « 8 c in t» d n b » o n  6
1 © tu c f  ó rettengacn= 8einw ant) f  S r e t t 3 7 © .

len e o n  . . • • • ,• • *..• • • • . 1 2  
1 © tb rf © e a ć  (8eber>8etn»anb) 37 g ( jm  8  
1 © tf id  feine 6 o ttfin b « r* 8 tm »a n b  42  © . » .  12
1 S ifd K lu c f)  o b n e  • •  . . . . . . . . . . . . . . . . . —
1 S i r d M  a u f  12  g>erfoncn e o n  . . . j

91anK n ju  gcbcrftffen  A  f m t  btc ($(. JU_
1 © tfir f  @ tc r n b e tg e r = S a n a e a ć  a u f ABettuber-

ge rn e t ftnb ^ W i e n ^ w e r t i ) : Stfd)gebecfe in
"   ........................................."  ■ y * '  '

, 4 6

, 30  
, 30

r 24  
, 10 
, 10

jtige in  alien garben  3 0  ® U en 8 0 >t • 6  ( [ . -  fr. « . bóber. 
Gcbte gularfeibentudier 5A  ® tl5f  • • • 2  „ 
•£>alb=©<baft»oU<3)ióbelfłoffe tn alien garben  

%  SBrelt bie @Ue e o n  . • • • • . . -  .
1 © tu cf ąpollanber-iffiebe A  ® tc ({ ^0 © .  e. 1 6 ,
1 © tu cf 3rlanbcr*3Bebe %  “ © . e .  2 0 ,
1 © tu cf Sffomburgec-Semteanb A  S3rett 54  

©Uen eon  • • • , . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 2 0 ,
1 © tu cf © o r b u r - i f t o b e r .......................   . 3
1 © tu cf £ a u ó < £ le ib e t ... . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .....
1 © tiicf ® c lin 'd fle ib er ... . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .  2
} WZ feine 8a lift-2B eb e  % ® r e it ,  5 0  © .  "

~  n 36

, 3 0  
, 30  
, 3 0

Antoni bJobukowki Redaktor odpowiedxiakty.

edttfdrbige ©rabl ju SRatraBęn, % nnb % breit; gefdrbte ^etuen-Cadtitdier, aud" ecfyt franjdftfcbe 8 einen= 
33atijititd)er; A U bretter a)aumwoK=®rabl; % brette Setnwanb auf Seintii^er obne 9iatb; ećbte 
Seinen= unb ©5diaft»oU:̂ affeetuĉ er. Slud> ijł eine gro^e 5>artte oon i>tque= unb @^nur=?)ardbenb oorrdtbia 
23ati1)tucfyer u. bgf. nteijr.

l O O O  0 cfttt?5 t e  f ł o m t n i  na<f) n m t f t t n  f g a ę o n  f t n u t t e n ^  t i t t i n
,A n  EenJ erM  aufb ftdrffte ju betreiben, erjatten Slbne^mer oon SBaaren im ŚBetraue oon 
1 0 0  n. g ra tis  = = 3  1 jfaffeetud) w t 6 paffenben ©eroietten, 1 groped Safeltućb obne 
,  ( .k . 9iabt, 1 ftalbed ®u^enb •&a ' ! ^ u $ 4r unb 6 ecbte Seintitdier.

3P8trfltcfi foltoc tent (etttette 3S8a<ttc mit 9 5  procent httttget Faiifcn, ais bicS het
jebeitt attbetit muglicb ift.

5 Ittf tra g c  w w  la n b c  ober ndd>fter Umgebung werben gegen portofreie ©elbfenbung fo wie immer auf 
bać @cjfnell|te unb -Sefłe beforgt. S ir  bitten gettau auf unfere Slbrejje ju ad)ten, unb biefe uttfere Slmeiae 
niefyt mit jetten ju oertaufdjen, wetebe nur beppatb ertaffen werben, bab faufluftige ipubiifum ^eramulocten 
(443i _______ unb burd) fd)ied)te unb letcfyte OuaUf&t ber 23aare ąu tduf^en.____________  t2.8j

CmfffmM iNfMd n§ h  ■»W  hrŁkftiżi


